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Rząd rosyjski otoczył się czarną chmurą. Czy 
nie przenikają jej także oczy dyplomatów eu­
ropejskich, nie wiadomo. Dla zwykłych śmier­
telników jest ona zupełnie nicprzenikliwą, 
szczególniej' teraz, kiedy prasa nie tylko nasza, 
lecz wogóle < uropejska stała się organem ra­
czej nieświadomości, niż świadomości publicz­
nej.

Nie wiadomo nic. Można snuć tylko domy- 
sD\ w  czasach takich jak dzisiejsze, bardziej 
niż kiedykolwiek, ryzykowne. Może już naj­
bliższe dni ‘-przyniosą odpowiedź na pałace 
wszystkich pytanie, co stanie się z Europą —  
stanie w pożodze w ojny dotychczas niewidzia­
nej, czy i tym razem uniknie straszliwej kata­
strofy.

Dzień wczorajszy upłynął pod znakiem uspo­
kojenia. Nie należy mu ufać zbyt pochopnie. 
Przedewszystkiem ofieyalne uspokojenia rosyj­
skie nie zasługują na wiarę. Z prasy peters­
burskiej, którą otrzymaliśmy wczoraj i dzisiaj, 
okazuje się, że istotnie w poniedziałek i we 
wtorek fala wojenna w Rosyi obniżyła się była 
nieco, ale tylko dlatego, ponieważ do wtorku 
uieczora nie wiedziano tam nic jeszcze o w y­
powiedzeniu wojny. Przeciwnie, łudzono się, 
że te trzy dni spokoj'ne między upływem ulti­
matum austryackiego a wypowiedzeniem w oj­
ny, są bezpośrednim skutkiem znanej sobotniej 
interwencyi rosyjskiej na Ballhausplatzu. 
W torkowe petersburskie dzienniki poranne pi­
szą w tonie stosunkowo bardzo spokojnym. 
Nawet najbardziej wojowniczo ‘ usposobione 
„NuWeje W remja“  wyraża silną nadzieję, że 
Austrya —  ustąpi......

Tchnienie tego petersburskiego spokoju, któ­
ry już .. środę rano musiał ustąpić miejsca u- 
czuciu najbardziej przeciwnemu doszło dopie­
ro wczoraj do nas, a to wskutek spaźniania się 
depesz i ogólnego zastoju w komunikacyi 
dziennikarskiej. Każdy jednak, znający sto­
sunki, może sobie łatwo -wyobrazić, co działo 
się w nacyonalistycznych i panslawistycznych 
kołach rosyjskich we środę rano, kiedy złudze­
nie, jakoby Austrya dała się wstrzymać na dro­
dze, na którą weszła, ostatecznie pierzchło i 
kiedy dowiedziano s ię /ż c  kości już zostały rzu­
cone. Lakoniczna depesza berlińska stwier­
dza, że wiadomość o wypowiedzeniu wojny u- 
derzy ła w Petersburgu jak grom z jasnego nie­
ba. Do tej pory nie wiadomo, czy grom ten 
wznieci pożar.

Nie jest jednak prawdopodobnem, aby nie- 
świadumość ta mogła przedłużać się zbytnio. 
W  całej tej imprezie Rosya ma dwa momenty 
zaczepienia: albo sam fakt wypowiedzenia w oj­
ny Serbii, albo dopiero zakuńczenie tej wojny 
i stypulowanie warunków pokoju Oba te mo­
menty nie są jednak równe sobie ani pod wzglę­
dem politycznym, ani psychologicznym. Mo­
ment zaczepienia pierwszy, który przeżywamy 
właśnie obecnie, jęst dla polityki rosyjskiej wa­
żniejszy i psychologicznie korzystniejszy. Je­
żeli bowiem Rosya jest rzeczywiście opiekunką 
zagrożonego rzekomo słowiaństwa, w szczegól­
ności zaś Serbi’ , to logicznie i psychologicznie 
powinna w jej obronie wystąpić natychmiast, 
jeszcze zanim zadane jej zostaną ciosy, po któ­
rych się z łatwością nie dźwignie. Jeżeli ko­
muś, dajm y na to, w lesie napadniętemu spie­
szyć mamy na ratunek, to musimy to uczynić 
natychmiast, a nie czekać, aż napadnięty le­
gnie, pozbawiony nie tylko portmonetki, ale i 
życia. Skoro więc Rosya wychodzi z założe­
nia, że Austrya napada na „niewinną11 Serbię, 
czyli jak  powiada Micnszikow, rozgrywa się 
„scena wiedzy wilkiem a jagnięciem nad stru­
mykiem, który nazywa się Dunaj11, i skoro Ro­

sya chce Serbię przed tym „napadem" ratować, 
to musi wystąpić zaraz, nie zaś czekać, aż na­
pad skończy się i Serbia, zmiażdżona wojną, 
wyaławać będzie ostatnie tchnienia. Rosya po­
trzebuje Serbii możliwie najsilniejszej. Było­
by głęboką sprzecznością w jej polityce, gdy­
by nie broniła Serbii teraz, kiedy może urato­
wać jeszcze część jej siły, ale dopiero później, 
kiedy z Serbii zostanie w najlepszym razie 
tylko strzęp niezdolny przez lat dziesiątki do ja- 
], i s lir o] wiek aktywności politycznej.

Teraz weźmy pod uwagę stronę psycholo­
giczną kwestyi. Naoyonalizm rosyjski wycho­
wał je masy w tym znanym wrzaskliwym sen­
tymencie dla Słowian południowych, którym 
zagraża rzekomo zalew niemiecko-madziarski. 
W  czasie w ojny sentyment ten musi być szcze­
gólniej silnym i wczas niezaspokojony, może 
stać się politycznie niebezpiecznym. Czy mo­
żna wyobrazić sobie spokój w  nacyonalistycz­
nych kołach rosyjskich na widok rozwijają­
cych się w  Serbii wypadków wojennych, we­
dle wszelkiego prawdopodobieństwa dla Serbii 
katastrofalnych? Rząd carski, który ostatecz­
nie utrzymuje się na powierzchni życia moral­
nego tylko przez ciągłe eskontowanie czeków 
nacyonalistycznych, nie może odmówić ich 
przyjęcia właśnie w momencie, w którym cze­
ki te będą opiewały na najwyższe slowiano- 
filskie walory. Byłaby to sprzeczność we­
wnętrzna, dla przyszłośi rządu carskiego bar­
dzo niebezpieczna.

Zawsze silna w Petersburgu partya wojen­
na, która spodziewa się w  wojnie utopić dąże­
nia wolnościowe społeczeństwa i swoje własne 
nadużycia, a w yłow ić natomiast dla siebie o- 
gromne łupy we wszelkiej postaci, będzie z na­
tury rzeczy wyzyskiwała sentyment serbski 
mas najusilniej właśnie w momencie, kiedy bę­
dzie on najsilniejszym, więc na początku w oj­
ny. To wzmocni bardzo partyę wojenną, która 
też z łatwością może wziąć górę i narzucić rzą­
dowi swój „austryoburczy" program.

W szystko to upoważnia do wniosku, że nie­
bezpieczeństwo wmięszania się Rosy i do w oj­
ny austryacko-serbskiej teraz właśnie na po­
czątku tej wojny jest największe. W  tej chwili 
rydwan polityki rosyjskiej, obciążony ogrom­
nym ciężarem tradycyi, realnych interesów a 
przedewszystkiem pielęgnowanej przez długie 
lata i celowo podsycanej agitaeyi panslawjsty- 
czncj, znajduje się w położeniu bardzo obłado­
wanego wozu na szczycie bardzo stromej po­
chyłości. Hamulce rozsądku i zimnej rozwagi 
teraz właśnie mają najtrudniejsze zadanie. Je­
żeli nie podołają mu i pękną, olbrzymi ten i 
bardzo prymitywnie skonstruowany^ wóz poto­
czy się w dół ze straszliwą, coraz większą c l i j - 
żością 1 nie zatrzyma się wskutek inercyi, aż 
na ogromnym stosie gruzów sw-oich lub cu­
dzych...

Niebywała dotąd kryzys europejsk0 prze­
chodzi właśnie obecnie swój punkt najwyższy. 
Krzywizna gorączki, która trawi w tej chwili 
Europę, będzie utrzymywać się najwyżej, _az 
do czasu pierwszych decydujących aktów mili­
tarnych w Serbii. Po nich zacznie ona opadać 
skokami nierównemi niedająccini się przewi­
dzieć, oczywiście, o ile już teraz nie przekro­
czy swojej granicy i nie spowoduje katastrofy-

Cokulwiek jednak stanie się wiedzmy, że 
w tej chwili Europa znajduje się w strasznym 
okresie zaniku osobistych odpowiedzialności za 
dokonujące się wypadki. Losy wielkich naro­
dów europejskich weszły nagle w bezpośrednią 
zależność od szeregu bardzo powikłanych ko­
nieczności objektywnych, które, właściwie tyl­
ko przez próbę sii mogą ułożyć się w taki wza­
jemny stosunek, któryby zabezpieczał spokój.

P o c z ą t e k  w o j a ? .
&  ł P  wW

Maciej Wierzbiński.
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Powieść historyczna z roku 1848,

37 (C iąg  dalszy).

Przez cliwilę owładnęła nim namiętność dzi­
ka i chciał zabić ją w miłosnym szale za to, ze 
nm należała do niego, że nie zaznał w życiu 
miłości, jakiej ona wydawała się mu wciele­
niem. Chciał zabrać z życia tę radość niezna­
ną, ozarowną, przeczuwaną, po którą wyciągnę­
ły  się ręce jako po kwiat paproci. Ona to spra­
wiła, że trup pożałował życia. Lecz odskok 
jej i lęk paniczny zalały żary lodowatą wrorlą, 
przetarł czoło dłonią i wybełkotał:

—  Proszę przebaczyć.... Byłbym splamił tę 
chwilę... Żegnam, żegnam...

Szept zapadł się w jakiś grób rozwarty, do­
tąd zawoaLowaoy czarną melancholią fluszy o- 
ryentalnej, i rotmistrz uciekł, przepadł w  to­
pieli mroków'.

Ewusia wbiegła bez tchu do pokoju, przejęta 
do głębi i znużona tą rozmową stokroć więcej 
aniżeli bieganiną i wzruszeniami dnia, Odchy­
liło się przed nia okno na zgoła niuodgadywa- 
ne, zawrotne szlaki duszy zgangrenowanej, w y 
szczerzyła do niej k ły namiętność wulkanic7.na, 
jak  gdyrby  ze śmiercią pokumana i przeraziła ją, 
niby niepojęty upiór.

Towarzyszki je j spały na wpół tylko roze­

brane, w  przewidywaniu alarmu. Przed wize­
runkiem Matki Boskiej Częstochowskiej pło­
nęło światełko w czerwonym kagańcu. Oskrzy­
dlił ją nastrój kościelny, zwiał z duszy wraże­
nie przykrego snu.

Uklękła na sienniku, ukryła twarz w dło­
niach i zatopiła się w modłach. Z młodego ser­
ca wysnuwały się tęcze, obóz polski otaczają­
ce, i gdzieś w przestworzach nadziemskich z 
westchnieniem chłopków uśpionych kojarzył 
się w akord przeczysty jej szept żarliwy:

—  Panie, daj nam zwycięstwo...

Jak w iadomo, dnia 29 b. m. o godzinie 1 m. 
30 po północy Serbowie wysadzili w powietrze 
wielki most na Sawie, łączący Belgrad z Ze- 
muniem. Most runął aż dc pierwszego filaru 
po stronie austrjTaekiej. Jak donosi „A z Est“ , 
most skutkiem eksplozyi min został uszkodzo­
ny o tyle, że pociągi kolei nie mogą przezeń 
przejeżdżać, a l e  m o ż e  p o  n i m  i ś ć  p i e ­
c h o t a .  Most ów na m ocy traktatów jest ob- 
jelctem neutralnym, Serbowie więc, wysadziw­
szy go w powietrze, dopuścili się wdelkiego na­
ruszenia prawa międzynarodowego.

Drugim wa'żnj'm wypadłdem wojennym jest 
zabranie przez żołnierzy austryackich dwóch 
serbskich parowców na Dunaju. Parowce te 
były naładowane minami, tudzież amunicyą. 
Jak się zdaje, owa amunicyą składała się ze 
środków wybuchowych, ażeby n. p. można za 
ich pomocą niszczyć mosty. Zwykłej auuni- 
cyi nie przewoziliby SerDowie Dunajem, na 
którym znajdują się monit ary austryackie.

Miny wieziono dla wiadomych powszechnie 
celów. Miny rzeczne są dwojakiego rodzaju: 
popędowe i kotwiczne. Miny popędowe, uwią­
zane po dwie łub trzy do sznura, puszczane są 
z biegiem rzeki. Gdy wiążącą je  lina zatrzy­
ma się na jakiejś przeszkodzie, to miny pod 
naciskiem prądu płynącej w ody wybucha-ją 
przy przeszkodzie, którą wysadzają w powie­
trze.

Miny kotwiczne są przymocowane za pomocą 
liny drucianej czy to do dna, czy do brzegu 
rzeki i znajdują się pod powierzchnią wody. 
Używane są rzadko podczas działań wojennych 
na rzece, gdyż zrywają się łatwo i mogą wła­
sne okręty zniszczyć iub uszkodzić. To toż w 
miejsce min kotwicznych używane są coraz 
częściej miny, umieszczone na palach, które są 
wbite do dna rzeki i nie dochodzą do poziomu 
wody. Okręt płynąc, uderza w taką minę, któ­
ra skutkiem tego wybucha i niszczy go, albo 
uszkadza. Umieszczanie takich inin wymaga 
dużo czasu i pracy, zwłaszcza na większych 
rzekach.

Do tych wypadków dołącza się w  tej rhwili 
trzeci: ostrzeliwanie Belgradu przez armię au- 
stryacką, o czem donoszą dzisiejsze depesze.

(T e 1 e g r. c. k. B i u i a k o r e s p.)

Piemsse potfciM.
Wiedeń, 31 lipca.

Jak wobec stanu rzeczy nie można było 
inaczej oczekiwać, dotychczasowe wydarzenia 
wojenne ograniczają się do nieznacznych po­
tyczek. K ilkakrotnie patrole wzdłuż brzegów 
dzielących wód wymieniały strzały karabino­
we, nie było jednak strat uwagi godnych.

Nieco poważniejszy charakter przybrały ma­
łe potyczki, które nastąpiły koło mostu w Ze- 
muniu. W  nocy z wtprku. na środę, jak już wia­
domo, Serbowie wyoadzili most ale rezultat był 
niedostateczny. Usiłowania, serbskie, aby ukoń­
czyć dzieło zniszczenia, zostały1 unicestwione 
przez naoze torpoczty, wsparte przez artyle- 
ryę lądowa 1 okrętową. K oło Progor, miejsco- 
wości nad Sawą, usiłowani: nieregularnej ban­
dy, złożonej z bO do 60 ludzi, aby przekroczyć 
rzekę, uniemożliwiła czujność naszych for- 
poczt.

W końcu udało się naszej artyleryi, która się 
usadowiła na wybrzeżu naprzeciw miejscowo­

futrzanym z trupią czaszką i piszczelami sre­
brzącymi się nad czołem.

Jeszcze nie zsiedli z koni gdy z pałacu wy­
biegł czujny odźwderny. Zaprowadził ich na 
piętro i zapukał do sypialni „inspektora obo­
zów1

ści Felke Gradiste, wziąć pod egień dwTa przy­
gotowujące się parowce nieprzyjacielskie i zni­
szczyć je.

Przy tej sposobności skonstatować należy, 
że publiczność będzie ciągle informowaną o 
wszystkich wydarzeniach na placu boju w dro­
dze uwiadomień urzędowych, które jedynie po­
siadają charakter autentyczny.

O s t r z e l i w a n i e  B e l f r a t l a .  —  

P ie r w s i  J eń ey  w efen & i.
Wiedeń, 31 lipca.

Około północy od strony belgradzkiej po 
dłuższej ciszy rozpoczął się wczoraj znowu o- 
gień karabinów mas7.ynowyeh, na który nasze 
monitory odpowiedziały ostrzeliwaniem mia­
sta. W  nocy ze środy na czwartek o godzinie 
1 z tego powmdu Jeana prochownia w Bel­
gradzie zbombardowana, eksplodowała.

W czoraj o świcie Serbowde ponownie pró­
bowali wysadzić w  powietrze most, ale znowu 
nie udało im się obalić pochylonych już słu­
pów mustu.

Z budynku cłow ego serbskiego strzelano do 
naszych wojsk. W obec tego ogień na.szej arty­
le r ii zwrócił się w tę stronę. Po krótkim cza­
sie budynek legł w gruzach. Wnet potem roz­
legł s*ę znowu ogień karabinowy. Równocze­
śnie ujrzano w Belgradzie kilka pożarów. Pod­
czas kilkakrotnych prób serbskich oaolo wy­
sadzenia mostu w powietrze, żołnierze nasi poj­
mali w niewolę 16 Serbów. Zarządzono odsta­
wienia ich do Piotrowarażdynu.

Obiegają pogłoski, że w Nowej Serbii wybu­
chły znaczniejsze niepokoje. Żyw ioły nieserb- 
skie nie chcą wstępować do armii, tak że przy 
wystawianiu nowych pułków objawiają się po­
ważne trudności.

Demtiiii fcntustycznydi kamblnatyj.
Berlin, 31 lipca.

W obec doniesienia dziennika paryskiego 
„Journal de Debats" że istnieje plan austrya- 
eko-niemieeki, ułożony w Konopiszt, dotyczący 
światowej polityki, upoważnionem jesi Biuro 
W olffa do oświadczenia, że bezpodstawność 
twierdzenia o planie ułożonym w Konopiszt 
już z tego wynika, iż powodem postąpienia Au- 
stro-Węgier był zamach w Sarajewie. Również 
doniesienie dziennika „Paris Journal" jakoby 
cesarz Wilhelm, przeczytawszy po powrocie do 
Kilonii odpowiedź serbską, zatelegrafował do 
cesarza, Franciszka Józefa „T ego dosyć" jest 
zupełnie zmyśloną.

S t a n o w i s k o  B o o y L
Petersburg, 31 lipca.

„R iecz" donosi: Pewien dyplomata rosyjski, 
zajęty w oddziale dla bliskiego wschodu, o- 
świadczył wobec dziennikarzy co następuje: 
Celem spełnienia naszego zadania konieczną

jest najzupełniejsza rezerwa. Musimy spodzie­
wać się, że przytem prasa i opinia publiczna 
nam pomoże, wyłączając- wszelkie samolubstwo, 
które może zaostrzyć i tak trudną. sj'tuacyTę. 
Jeszcze nigdy nie było chwili tak poważnej i 
tak pełnej odpowiedzialności. W szyscy musimy 
zapanowrać nad sobą. Rosya spełni swój obo­
wiązek. do końca.

W  rzeczywistości wczoraj t-on wszystkich 
pisin był rezerwowany. „R iecz" a nawet „N o- 
woje Wremia" sądzą, że wstrzymanie europej­
skiej wojny jest jeszcze możliwem. „D eń“  do­
wiaduje się z urzędu ministerstwa spraw za- 
gTanicznycb, że wypowiedzenie w ojny Serbii 
nie wyklucza dalszego prowadzenia rokowań.

Apel nie&iecki do R^syi.
Berlin, 31 lipca.

„Lokal-Anzeigcr" oświadcza ze źródła ofi- 
cyalnego:

Jeżeli Rosya odwołuje się do miłości pokoju 
rządu niemieckiego, to apel ten Hest zbyteczny. 
Niechaj Rosya cofnie swoją rękę, chroniącą 
Serbów', a pokój jest zapewniony

P r 6 & y  p o ś r e d n i c t w a .

Faryż, 31 lipca.
Ag. łłarasa  donosi: Koła polity-ozne uważają 

sytuacyę jeszcze zawsze za poważną. Nadeszło 
z Niemiec doniesienia wskazują, że obecne na­
prężenie jeszcze dłuższy czas może potrwać.

Rząd francuski czyn? w dalszym ciągu stara­
nia, aby w porozumieniu z zastępcami mo­
carstw szukać podstaw do pośrednictwa i mimo 
wszystko nie należy wyrzekać się nadziei, że 
te usiłowania będą miały powodzenie.

I n t e r w p n c y a  pokojowa Anglii.
Londyn, 31 lipca.

W  Izbie wyższej w  odpowiedzi na zapyta­
nie L a n d s d o w n a  oświadczył lord pre­
zydent tajnej rady, > M o r 1 e y, iż nie 
może wiele donieść o sytuacja. Cała Eu­
ropa świadomą jest daleko idących możliwo­
ści, które powrstały z powodu wypowiedzenia 
wojny Serbii. Wszystkie mocarstwa prowadzą 
rokowania, aby uchylić ewentualność wminy 
poza bezpośrednim i w pierwszym rzędzie do­
tkniętym nią terenem. Co do udziału rządu an­
gielskiego, nie ma mow ca nic nowego do powie­
dzenia. Rząd w dalszym ciągu będzie prowadził 
poważne swoje usiłowania. Ponieważ znane mu 
są dobrze wszelkie kompiikaeye i trudności 
sytu acji europejskiej, rząd nie ustaje w usiło­
waniach służenia sprawie międzynarodowego 
pokoju i uniknięcia ogromnej katastrofy.

S y m p a t y e  A n g l i k ó w  do A u s t r y i .
Wiedeń, 31 lipca.

„N . Fr. Prcsse" ogłasza rozmowę swego 
współpracownika z ambasadorem angielskim w 
Wiedniu, R  u s s e 1 e m, który oświadczył: Nie 
jako ambasador, ale jako człowiek prywatny, 
jako Anglik, poczuwam się do obowiązku o- 
świadczenia, że żaden Anglik nie zapomniał 
stanowiska cesarza Franciszka Jozefa w czasie 
wrojny angielsko-boerskiij, zwłaszcza słów, 
które wypowiedział cesarz, przyjmując na 
posłuchaniu ambasadora angielskiego. Cesarz 
zapewnił go wtedy o swej przyjaźni i wspól-

XIV.
P r o l o g .

Zorze zaranne, sine, wypełzły pod baldachim 
czarnych chmur —  wrysp posępnych, spoczy­
wających na ołowianym, zamarłym oceanie. 
Wstawał ranek ciężki, załawiony, wsze smut­
ki ludzkości dźwigający i smutkiem ziemię po­
wlekający, niby włóczęga ślepy i głuchy, co 
ze zgniłego podniósłszy się barłogu wlecze c 
kiju starcze nożybka, kołace się od jednej mety 
do drugiej, brnie przez nędzę w nędzę.

Jednakże deszcz ubtał, sklepienie prze< ierało 
się, jaśniało, w  bzach zatrzepotały i zakwiliły 
ptaszynyy wy frunęły na gzym sy pałacowe i 
zaświergutały sobie wesołym szczebiotem dzie­
ciarni bez troski.

Spłoszył je  tentent trzech koni. Na szkapach 
fornalskich trzęsło się przed zamek dwóch chło­
pów, trzymając pod pachy hńzara pruskiego, 
który jechał w pośrodku ze skrępowanemi na 
plecach rekami, wyrastając nad nich kołpaiuem

U
Mierosławski spał. Profil jego miękki, ujęty 

w sierp jasnych, falistych włosów, nurzał się 
w śniegach poduszki. Oddycnał spokojnie; sny 
żadne nie trapiły go tej nocy. Pod przeciwle­
głą ścianą, na otomanie tureckiej sterczała ni­
by kopiec kartofli zw-alista postać Stanisława 
Ponińsltiego, nakrytego płaszczami wojskowe- 
mi. Przez okne, storami osłonione, sączyły się 
skąpe, trwożliwe blaski trupie, przemieniając 
pokoj w celę klasztorną, .szy piwnicę.

—  Kto tam?! —  huknął pan Ludwik niespo­
kojnie na odgłos stukania.

Na widok czarnego huzara otworzył oczy 
szeroko. Stanęło w nich przerażenie; w pierw­
szej chwili miał wrażenie, że aresztują go, jak 
dwa lata temu w Swiniarach, I potem jeszcze 
lęk drżał na włóknach nerwowych, gdyż mun­
dur ten uprzytomnił me wszystko i uświado­
mił sobie całą doniosłość nad, ;ągającego dnia. 
W zdrygnął się przed walką z niedawnymi 
swymi przyjaciółmi i wielbicielami, co prowa­
dzili go w tryumfalnym pochodzie przed za­
mek królewskL Na dnie duszy pragnął nie 
mierzyć się z dobrze uzbrojonymi zastępami 
ich, alo z u-mi pospołu iść przeciwko „w scho­
dniemu nieprzyjacielowi11 — po liście wawrzy­
nowe, kula**ii pruskiemi strącono z wyżyn.

Ale ozwała się w nim potężna struna. Pięk­
nym. niby wystudyowanyin w lustrze gestem,

jakby w obliczu tłumu wiecowników, czy lu­
du berlińskiego, odgarnął z czoła czuprynę, 
musnął brodę i — gotów  był do pod jęcia 'roli 
generała, w  jakiej oglądał się w wyobraźni i 
podziwiał tylokrotnie. Ów podziw dla siebie, 
dla tej świetnej k reacji, rozsiewającej blaski, 
wstąpił weń, rozświetlił go, natchnął. Przejął 
się rolą i czuł, że zagra ją godnie.

Dobra obudziła go nowina. Chłopi przyłapa­
li w Murzynowie huzara i przywiedli do naczel­
nika z listem, jaki kuryer ten wiózł od pułko­
wnika Brandta z Ksiaża do generała Blumcna. 
Ponieważ Mierosławski po niemiecku nie u- 
miai prawie wcale, więc Poniński, chłopów i 
'eńca za drzy i wyprawiwszy i siadłszy obok 
niego na łóżku, odczydywał przejęte pismo

Brandt chwali się zwycięstwem —  mówił —  
wspomina o pięciuset jeńcach, o beznadziej­
nym stanie rannego Dąbrowskiego, o pożodze 
Książa i pisze... Ważne rzeczy. Tam do dya- 
bła! Przypomina Blumenowi, że „zaszła mię­
dzy nimi umowa z polecenia najwyższej k o ­
mendy i siły ich obie mają połączyć się na tyra 
brzegu W arty dnia 30 kwietnia (t. j. dzisiaj), 
aby społem uderzyć na Miłosław".

— T i e n s, t i e n s! —  zawołał Mierosław­
ski i poruszył się, nie posiadając się z przykre­
go zdziwienia.

—  I cóż dalej? —  ciągnął Poniński, pożera­
jąc litery —  „Kolumna moja— pisze Brandt—  
wystawiona była pod Książem na opór nad­
spodziewany. Muszę przeto dać jej w ypoczy­
nek. W obec tego nichaj J. Ekscelencya nie li­
czy  na tak wczesne przybycie mego korpusu 
pod Miłosław;11.

—  Tak pisze?! —  wpadł uradowany pan 
Ludwik.

—  Tak, i dodaje: „T o  zważywszy, oświad­
czam się za odłożeniem ataku na Miłosław do 
dnia 1 maja".

—  S a p r i s l i !  —  szepnął Mierosławski i u- 
śmiech zadowolenia opromienił mu twarz całą. 
—  W ięc Blumen liczy na sukurs Brandta i w 
tern przekonaniu...

—  Nnrazie wiemy czego się trzymać! —  wj'- 
buchnął Poniński, zerwał się i ciągnął: — W y ­
bornie! Skoro nadejdzie z Nowego Miasta Gar- 
szyoiski, a Białoskórski z Pleszewa, będziem y 
mieli silę, równającą się bodaj korpusowi Blu- 
mena.

—  .Tuż Białoskórskicgo nie można spodzie­
wać się wcześniej, niż koło południa.

—  W yślemy gońca do niego.
—  Lękam się trochę o Białoskórskicgo... 0 - 

kolica Pleszewa nosiła go na rękach, szlachci­
ce go odemnie odstrychnęly, komitet, go ugła­
skał. Nie jest to już ten sam człowiek, który 
■wprowadził mnie do wydziału wojennego i na 
przewodniczącego forytował.

—  Mniejsza o to w tej chwili. Dość, że to 
żołnierz.

—  Kiedy stanie tu Garczyński? Jak daleko 
jest Blumen? —  lcwestye te zajm owały ich po­
ważnie.

Wreszcie Mierosławski zerwał się z posłania, 
kazai podać śniadanie i oblał się zimną wodą. 
Objęło go egzaltowane poczucie, że stanał na 
olbrzyuniej platformie w obec tłumów, oczeku­
jących odeń wielkich rzeczy. (C. d. n.T



czuciu dla narodu angielskiego. Każdy Anglii 
powinien pamiętać o tem, że w czasie, gdy An­
glia znajdowała się w krytycznem położeniu, 
cesarz Franciszek Józef był jedynym  jej przy­
jacielem.

Ochotnicy
Budapeszt, 81 iipca.

Wśród Anglików 1 Amerykanuw, zamieszka­
ły tu na Węgrzech, powstał ruch„ mający ra ce­
lu Liworzenie oddziału dla popierania wojsk 
ftostryacŁcr w walcu przeciw tterbii. Na cze­
le tej akcyi stoi zmary z  wojny boerskiej kapi­
tan T o w  nl ey ;  K a l a m .

Wiernsśd sojnszowa WłocŁ.
Rzym, 81 Jpca.

„Triouna** omawiając mięazynaiodowe poło­
żenie, pisze, iż leży w interesie Włoch lojalnie 
I w całości spełnić swe zobowiązania wobec 
trój przymierza, aby odeprzeć wszt lki« ataki. 
Biła i potęga Włoch, jak Biła i potęga państw 
sprzymierzonych, stały dotychczas w służbie 
pokoju I starania ich zmierzały do tego, aby 
wojnę wstrzymać I ograniczać. Wiochy nie 
mogą swo!ch intere3Ów żywotnych na morza A- 
dryatyckiem, Jońskiem i Tyreóskiem z oka 
spuszczać 1 zdecydowano są z największą ener­
gią bronić ich, ponieważ wierność trójprzymie- 
rza i wykluczenie wszelkich imperyalistycz- 
nych hegemonii jakiegokolwiek narodu na je- 
anem z tyćn mórz iest ważnym warui idem po­
litycznej niezawisłości i gospodarczego rozwoju 
tWłoch.

Rzym 31 lipca.
Agencya Stefani donosi: Dzienniki angiel­

skie doniosły o różnicach między prezydentem 
ministrów, Salandrą, a ministrem spraw zagra­
nicznych, San Giulianem, na punkcie stanowi­
ska Włoch w obeenej sytuacyi. Wiadomość ta 
jest pozbawioną podstawy.

N e u t e i i t n o s ć  B u i g a r y l .

Sofia, 81 lipca.
Połurzędowy dziennik „Yola*‘ w artykule in­

spirowanym oświadcza: W  tej poważnej i decy­
dującej chwili dla Serbii nie odczuwamy rado­
ści. Mimo serbskiej niewierności rząd bułgar­
ski już oświadczył, że zacno a neutralność. 
To jest jednakże wszystko, czego Serbia miała 
prawo oczekiwać.

Ale rządu bułgarski musi bacznie zwracać 
uwagę na rozwój wypadków. To, co się dziś 
dzieje, jest trzecią fazą wojny bałkańskiej. Mo­
ralna o Ipowiedzialność ta to spada w całości 
na Serbię, albowiem ta trzecia faza nie byłaby 
tak strasznie wystąpiła, gdyby Serbia nie była- 
odmówiia spełnienia traktatu sojuszuwego 
serfcsko-lułgarskiego. Obecnie jest prawdopo- 
dobnem, że konflikt, będzie zlokalizowanym. 
Rząd ma obowiązek czuwać bacznie nad inte­
resami Bułgaryi.

0 rekumpensatę,
Soria, 31 lipca.

Organ partyi Geszowa w wstępnym artykule 
domaga się, atjy bnłgarya kazała sobie zapła­
cie Serbii za swoją neutralność. Bułgaryi. 
jest uprawnioną za to żądać wysokiej rekom­
pensaty. Bułgarya nie ma wcale zamić ru ode­
grać roli Rumunii w osfatniej wojnie bałkań­
skiej, ale może w drodze pokojow ej otrzymać 
te rekompensaty.

Kasy i giełdy wcbpc »vr>ny.
Petersburg, 31 lipca.

Giełda petersburska pozostaje przez 
dziś, jutro i w sobotę zamkniętą Jednak, 
jeżeli okoliczności na to pozwolą, będzie 
wcześniej otwartą.

Wiedeń, 31 lipca.
W  myśl zarządzenia Izby giełdowej, odbyło 

się wczoraj o godz. 10 rano w  lokalnościach 
giełdy towaiow ej zebranie, celem oznaczenia 
w ysokości premij giełdowęych, zarówno w ty- 
godniowein wyrównaniu, jak i w efektach na 
ultimo.

Wiedeń, 31 lipca.
Zgodnie z rozporządzeniem Izby giełdowej, 

od godz. 12 Ib do l xA  w salach giełdy produ­
któw  dokonano zaopatrzenia zarówno na k o ­
niec tygodnia, jak i pro ultimo. Prolongata do­
konywała się, jak nie można było inaczej "o- 
czekiwac, nieregularnie i utrudniona była nieuf­
nością, żywioną wobec słabszych elementów.

Stopę procentową ustaliły tanki na 5p2 pro­
cent.

Uspokajające wrażenie wywołało oświadcze­
nie imieniem banków, że pozycye niezaopa- 
trzone, które w Wiedniu przez Giro i Kasspn- 
Yerein zostały nadane, będą objęte przez insty- 
tncye bankowe po najwyższych kursach ostat­
niego piątku z dodatkiem 20 proc.

Wiedeń, 31 lipca.
W  przyszłości będą kursa zagraniczne za po­

średnictwem austryackiego ministerstwa skar­
bu podawane na giełdzie wiedeńskiej do wia­
domości, a mianowicie z Berlina: bank rosyjski, 
Foenix, kredyty, bank niemiecki, pużyczka 
państwowa; z Paryża: renta francuska, renta 
rosyjska: z Londynu: konsole; dalej dewdza 
Wiedeń będzie dawaną z Paryża, Londynu i 
Berlina. Wszystkie kursy będą trzy razy (L.en- 
nii podawane do wiadomości na giełdzie a mia­
nowicie otwarcie, zamknięcie, jakoteż z prze­
biegu giełdy.

Berlin, 31 lipca.
k a  wniosek wielkich banków zamknięto na 

giełdzie efektywny handel terminowy. Per ul­
timo notowano już tylko papiery angażowane 
na najkrótsze terminy. Spekulacyą nikt się nie 
zajmował. Powszechnie omawiano tylko sytua- 
cyę polityczną i z naprezeniem oczekiwano wia­
domości z giełd londyńskiej i paryskiej co do 
stanowiska, jakie zajmą giełdy tamtejsze.

Praga, 31 lipca.
Izba giełdowa uchwaliła zamknąć także gieł­

dę efektów także 30 i £1 b. m., jakoteż 1 sier­
pnia.

Tryest, 31 lipca.
Deputanya giełdowa będzie odbywała co­

dziennie posiedzenia celem utrzymania kun- 
taktu ze światem.
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Aprowizacyę miasta powierzona osobnej ko­
m isji administracyjnej. Komitet wykonawczy 
tej kom isyi przygotowuje odpowiednie ząrzą- 
d ^ p ia  celem zapobieżenia nadużyciom.

Budapeszt, 31 Hpca
Rad i giełdowa uch waliła zamknać giełdo na 

razie. Zawieranie mimo tego Interesów będzie 
karano karami dy»cyplinaineml.

Beru (Szwajcarya), 31 iipca
Ruch na giddzie zurychskiej został po 2- 

dniowej pizeiwie znowu podjęty. Obroty są o- 
graniczone ze względu na ogólne położenie po­
lityczne, które dla Szwajcaryi może także 
stworzyć trudne stosunki, prezydent ozwaj car­
skiego Banku naiodowego, postanowił zerwa­
nie wszelkich stosunków z firmami spekulacyj- 
nemi, które ewentualnie chciałyby monetę 
srebrną i złotą wywieźć za grani.,ę. Rezeiwy 
metalowe banku szwajcarskiego w  wysokości 
przeszło 200 milionów fr., są zabezpieczone.

Amsterdam, 31 lipca.
W czoraj odbyło się zgromadzenie najważniej­

szych instytucyj bankowych i finansistów w 
sprawie zarządzeń fiansowyeh w obecnej sytu- 
acyi. Prawdopodobnie utworzy się silny syn­
dykat bankierski dla wspierania targu pienięż­
nego. Instytut ten będzie rozporządzał zrazu 
kapitałem 25 milionów guldenów.

Nowy Jork, 31 b'pca.
Giełdy w Montreal i Toronto zamknięto do 

czasu polepszenia się położenia politycznego 
w Europie.

Nowy Jork, 31 lipca.
Na giełdzie wczorajszej panowało znowu go­

rączkowe wzburzenie, przyczem firmy euro­
pejskie przedsięwzięły wiele likwidacyj.

Podwyższenie dyskontu.
Londyn, 31 Iipca.

Bant angielski podwyższył dyskont z 3 na
4 proc.

Paryż, 31 lipca.
Bauk Fiancuski podwyższył dy skont z S i 

pół na 4 i pół proc., a stopę procentową" lom­
bardu z 4 i  pół na 5 i pół procent.

Bruksela, 31 kpea.
Bank Narodowy podwyższył dyskont z 4 na

5 proc.
Zurych, 31 lipca.

Bank Narodowy podwy ższył dyskont z 3 1 
pół na 4 i pół procent.

Popłochy drożyźn.iane.
Onegdaj rano przyszło w Wiedniu i w Pra­

dze do gwałtownych zajść na tle drożyźnia- 
nem, które nie przybrały wprawdzie większych 
rozmiarów, sa jednak w porę zjawiająceni się 
upomnieniem dla sfer miarodajnych w całej mo­
narcha, aby pilnie dbały o  aprowizacyę ludno- 
ści w razie w'ojny.

Zajścia w  Wiedniu miały źródło w  tem, że 
ludność, rzuciwszy się gromadnie do kupowa­
nia zapasów ży wności, sama wywołała szutcz- 
nie drożyznę Ludność zakupuje zapasy żywno 
ści z góry, mimo wszelkich uspokojeń, ponie­
waż bezy się z tem, że później może być dowóz 
zywu >ści dc miast utrudniony czy też zgoła 
niemożliwy, albo ceny podskoczą szalenie w 
gorę. Właśnie jednak przez tę swoją trwogę 
wywołuje ludność tę drozyznę, której się tak 
obawia. Nigdzie żelazne prawa ekonomiczne po­
pytu i podaży nie występują tak jaskrawo, jak 
tutaj.

Ceny w Wiedniu rosły przez kilka dni nor­
malnie. Szły w górę zwłaszcza ceny mąki, cu­
kru i Ziemniaków, Zdarzyło się jednak w śro­
dę rano, że miejscowi handlarze wiktuałów na 
rynka wysprzedali swuje zapasy i z powodu o- 
graniczenia ruchu kolejkowego nie mogli ich 
wczas uzupełnić. Chwilę tę wyzyskali chłopi 
podmiejscy, dostawiając jarzyn, i zaczęli dykto­
wać szalone ceny. Awantury zaczęły się na 
placu Yppen, gdzie jakaś przekupka zażądała 
za jajo 16 hal. Kupujące kobiety, przeważnie z 
klas uboższych, zaprotestowały przeciw tej ce­
nie, wydarły jej kosz z jajami i potłukły jaja. 
Inną przekupkę, która zażądała bezczelnych 
cen za owoce, obrzucono temi zbyt drogiemi o- 
woean i. Na Małym Rynku przekupnie tak się 
(rozzuchwalili, że wprost lżyli kupującą publicz­
ność. Gdy w jednym straganie przekupień za­
żądał za kilo ziemniaków 44 hal, to znaczy o 
20 hal, więcej niż dnia poprzedniego, kupują­
ce kobiety po krótkiej sprzeczce rozrzuciły nm 
wszystkie zapasy po ziemi i podeptały. Pięć 
straganów ze szczętem zdemolowano. W  XVI- 
tym okręgu musiała interweniować polieya. Te 
awantury trwały parę godzin, aż wszędzie na 
murach pojawiło się uspokajające obwieszcze­
nie burmistrza, a później urzędowy komunikat, 
zwrócony przeciw lichwie żywnością i przypo­
minający §§ 482 i 484 ustawy karnej.

IV Pradze przyszło na tle Jrożyźnianem do 
zajść w Żyżkowie i Winohradach. Przekupnie, 
którzy podwyższyli nadmiernie cenę mąki, 
musieli zamykać kramy z obawy przed gwałta­
mi ze strony kupującej ludności. Namiestnictwo 
ustanowiło taryfę cen maksymalnych dla arty­
kułów spożywczych w obrębie praskiego rejo­
nu policyjnego. Sytuacya w Pradze i w In­
nych miastach Czech jest o tyle gorsza, że nie- 
tylko wzrosła różnica między konsumcyą i pro- 
dukcyą, ale ponadto dowozy są w zastoju. 
Burmistrz praski prosił z tego powodu namiest­
nika o odpowiednią interwencyę w minister­
stwach kolri i rolnictwa. Także z Liberca do­
noszą o ustanon ieniu maksymalnej taryfy dla 
ban Ilu drobiazgowego żywnością.

N iepokojące są wiadomości, które nadcho­
dzą z rynków zbożowych, zwłaszcza w Berli­
nie i w Nu wyru Jorku. Nowojorska git-łda zbo­
żowa na wiadomość o wypowiedzeniu wojny 
przez Austryę zareagowała gwałtowną zwyż­
ką. Panowało tam podniecenie zwyżkowe, ja ­
kie g’o nie pamiętają od roku 1898, rozebrały się 
namiętne sceny szarpania się o zakupy.

Ameryka północna w tym roku będzie głó­
wnym dostarczycielem Europy, zwłaszcza, że 
zboże w R o s ji  nie dopisało i Rosya sama go 
potrzebować będzie. W  Berlinie znowu tam­
tejsze sfery kupieckie zaczynają protestować 
przeciw wywozowi zboża do Aastro-W ęgier i 
Serbii. Monarchia austro-wręgierska w piei w- 
szem półroczu b. r. sprowadziła z Niemiec kil­

kanaście razy większą ilość zbożu, niż w  ze­
szłym roku o tym sam jm  czasie. W ęgry po­
dobno obecnie przysłały ponownie do Berlina 
ogromne zamówienia na pszenicę, wskutek cze­
go ceny jej zr d w u  się podwyższyły. W  Niem­
czech zapanowała z tego powodu obawa, aby 
wywóz zboża do sprzymierzonej monarchii nie 
naiaził później konsumentów państwa niemiec­
kiego na głód. Ponieważ, jak  wiadomo, wywóz 
zboza popierany jest tam przez t zw. rewersy 
cłowe, będące ukrytą premią 'wywozową dla a- 
grary uszów, przeto z tej okazyu sfery mieiskie 
wznawiają swoje dawne żądanie, aby przynaj­
mniej teraz na pewien czas znieść owo rewersy, 
niema bowiem żadnej potrzeby, aby za w y­
gładza nie własnego kraju płacono jeszcze pre­
mie. Jak się z tego pokazuje, Austro-Węgry 
pod względem aprowizacyi nie bardzo mogą 
liczyć na pom oc swego sprzymierzeńca.

Ceny zboża w Budapeszcie są dzisiaj najwię­
ksze wogóle na całym świecie, większe nawret 
niż w Niemczech, których produ kcja  zbożowa 
jest mniejszą, niż produkeya Austro-Węgier.

Ceny artykułów spożywczych bardziej zbyt 
Łownych, n. p. kawy, spadły. W ojna wpłynę­
ła również na rynek cukrowy. Austro-W ęgry 
zatrzymują swoje zapasy cukru w  kraju, wsku­
tek czego brak ich na targu św iatow jm  daje 
się odczuć. Prócz tego wskutek częściowej mo­
b ilizacji spóźni się zbiór buraków, To wszyst­
ko spowoduje podwyższenie także Cen cukru.

U z ie ś  's p ls & o -s r a w s k l  
w  Z a Z s c p a n e s ! .

(Korespondencya „Nowej Reformy11.)
Zakopane, 27 lipca.

Niedziela, dnia 26 lipca, będzie pamiętną w dzie­
jach odrodzenia polskiej ludności na Orawie i Spi­
żu Przybyło do Zakopanego przeszło 30 drogich 
nam braci z Orawy i ze Spiża. Przybyli poznać 
się z nami bliżej, nawiązać serdeczniejsze stosun­
ki, pokrzepić ducha w zbiorowisku Polaków ze 
wszj-stiden trzecn zatorów uo dalsze; pracy By­
li księża z Orawy byl obywatele, była młodzież. 
Witano ich wszędzie uałem sercem. Młodzieżą spi­
ską i orawską opiekował się przez sobotę komitet 
gknnazyainej młodzieży podhalańskiej, wszystki­
mi gośćmi zajęło się drugiego dnia zakopiańskie 
Koło TSL. Goście zwiedzili muzeum im. Chału­
bińskiego, szkołę zawodową, wystawę i inne in 
Biytucye zanopiańsl ie.

Od rana w niedzielę Zakopane przybrało wy­
gląd wyjątkowy. Urządzono zbiórkę na cele pracy 
narodowej na Spiżu i Orawie, sprzedawano bro- 
Fzurkę: „  Co my za jedni?11 i t. p. O g. 9 rano od­
była się w kościele parafialnym uroczysta msza 
św., poczem wygłosił kazanie ks. Ferdynand M a­
ch  a y, rodak na6z z Orawy Miody kaznodzieja 
w słowach gorących podniósł, że dzień ten jest 
dla niego wielkiem świętem, albowiem może wo- 
bec swych rodaków z Orawy i ze Spiża i wobec 
rodaków ze wszystkich trzech zaborów Polski 
wygłosie kazanir po polsku. Na Orawie dotąd ka­
zania są słowackie. „Zaczęli my się budzić — mó­
wił dalej kapłan. — Mało nas jeszcze, ale ogień w 
naszych sercach zapłonie i drugich rozgrzeje. Tyl­
ko jedno sobie zapamiętać: Nie narzekać na nasze 
smutno położenie! Bo i co mamy z tego? Nie na­
rzekać w strapieniach i prześladowaniach, ale o- 
bjąć obiema rękami ten dla ciała tak nieprzyjem­
ny krzyż, bo w tedy, Kiedy nasze ciaio święci wiel 
ki piątek, ausza nasza święci Zmartwychwstanie. 
Nasz lud jeszcze do Boga należy, nie wolno mu 
Go w czasach cierpień odebrać, bo żywot, przy­
szłość nas Polaków taka, jak wysoki, skalisty 
Giewont. Człowiek się zmęczy, zgrzeje, nim wyj­
dzie na wierzch, ale gdy jest już tam, ma pod so­
bą prześliczną panoramę przyrody, nad sobą we­
sołe mebo, a przy sobie krzyż. Teraz się trapimy, 
męczymy, idziemy na Giewont, może jeszcze du­
żo przeszkód będzie, dużo razy się poślizgniemy i 
spadniemy, ale trwając w tej przykrej drodze, 
wreszcie dojdziemy do szczytu! My, wasi rodacy 
z Węgier, teraz stoimy zaledwie przy stopach Gie­
wontu; ogTomna większość ani nie wie, co to ten 
Giewont. A jak ciężko będzie, gdy ruszymy w gó­
rę, ile przeszkód z każdej strony! Drodzy Bracia, 
gdy nam wy pomagać nie będziecie, gdy nas nie 
będziecie popierać, dźwigać przy upadkach, nigdy 
na Giewont nie wyjdziemy. Ale mamy nadzieję, 
że z pumocą Boga, który nas Polakami stworzył, 
naszą pracą i wasza, nas popierającą ręką szczę­
śliwie ścierpimy wszystkie boleści i ożyjemy, a 
żyć będziemy, jako Polacy. Boże, pomagaj nam, 
daj nam siły na tę drogę, a wy, Bracia, nas bie­
daków nie opuszczajcie11.

Podczas kazania w niejednych oczach zakręci­
ły się łzy głębokiego wzruszenia.

O g. 12 i pół zaczął się na, Rynku zakopiańskim 
wiec publiczny, poświęcony omówieniu położenia 
ludności polskiej na Górnych Węgrzech. Wiec za­
gaił w zastępstwie przeszkodzonego dra Jana Be­
dnarskiego, reaaktor „Gazety Podhalańskiej11, Fe­
liks Gwiżdż, przyczem  na przewodniczącego 
zgromadzenia zaproponował p. Stanisława Wy­
rzykowskiego z Zakopanego. Po objęciu przewo­
dnictwa, p. Wyrzykowski powołał na zastępcę 
przewodniczącego p. Eugeniusza Sterculę z Ja­
błonki COrawal, a na sekretarza p. Wojciecha Ro­
ja, zastępcę naczelnika, gminy Zakopane. Z kolei 
udzielił przewodniczący głosu drowi W. Kra­
szę wsk'emu, który w imieniu zak< piańsklego E o- 
ła T. S. L. powitał serdecznie gości spiskich i o- 
rawskich.

Z porządku dziennego zaorał głos redaktor Fe­
liks Gwiżdż, który w dłuiszem przemówieniu 
przedstawił pełne nędzy i zaniedbania z naszej 
strony położenie blisko ćwierćmilionowej ludności 
polskiej na Górnych Węgrzech, Akcyę około ra­
towania tej ludności przed grożącem jej zesłowa- 
czeniem podjął przed kliku laty wytrawny i nie 
zrażający się przeciwnościami działacz, dr Jan Be­
dnarski, który też nawiązał stosunki z szeregiem 
jednostek na Orawie i z niemi podjął pracę. Mów­
ca zwróci? uwagę na historyczną rolę, jaką ode­
grała z pośród tego grona ludzi wydana w roku 
1912 książeczka p. t.: „Co my za ledni?11. Był to 
pierwszy publiczny głos Polaków węgierskich o 
sobie, bjrło to pierwsze ich wołanie: „oto jesteśmy 
i chcemy żyć1*. Dalej p, Gwiżdż omówił ciężkie 
położenie ludności polskiej na Spiżu i Orawie, 
zwrócił uwagę na to, że niema ona nawet tych 
przywilejów, jakie mają Słowacy, w których rę­
ku są szkółki parafialne i kościół. Pomimo tru­
dnych warunków, w jakich praca narodowa tam 
się odbywa, już dziś przecież można wykazać pe­
wne jej rezultaty. Oto w roku 1910 na Orawie za­
pisano ponownie część braci naszych za Polaków

(przeszło 10.000), otworzono tam i na Spiżu sze­
reg polskich czytelń, urządzono misye katolickie 
polskie. Są to już wyraźne ślady pracy ostatnich 
lat. Należy tu dodać, żo „Gazeta Podhalański,11 
rozchodzi się po Górnych Węgrzech w blisko 1000 
egzemplarzy, a docierają ao jej czytelników także 
polskie kalendarze, broszurki o treści reFgijnej i 
narodowej i t. p. Pod koniec swego przemówienia 
redaktor Gwiżdż omOwił poprawny stosunok do 
tej pracy społeczeństwa węgierskiego, którego 
publicyści postawili jako konieczność: dać ludno­
ści polskiej na Górnych Węgrzech przynajmniej 
te prawa, jakw ma ludność słowacka. Co do Sło­
waków, to i z rimi nie prowadzimy wojny; od 
czasu ao czasu musimy jednak odpierać ataki 
prostować fałsze, przez nich po gazetach słowac­
kich rozsiewane. Poszliśmy na Górne Węgry nie 
dla sojuszów z jednymi lub dla wojny z drugimi, 
tylko dla krzewienia kultury polskiej wśród tych, 
którzy są naszym’ braćmi, są krwią z krwi i kością 
z kości naszych. Mówca wezwał wkońcu zgroma­
dzonych dc popiei ania tej pracy przez na-asyłanie 
książek, prenumerowanie gazety i t. d. i postawił 
następującą rczolucyę: „W iec wyraża przekona­
nie, że całe społeczeństwo polskie winno poprzeć 
pracę narodową na Spiżu i Orawie, w ramach kon­
stytucja węgierskiej mogącą się rozwinąć. W tym 
celu wiec uchwala: wspomagać matetyalnie i mo­
ralnie koimtet główny dla spraw ludności polskiej 
na Spiżu i Orawie, oraz jego organ: „Gazetę Pod­
halańską11.

Rezolucyę tę, poddaną pod głosowanie przez 
przewodniczącego, p. Stanisława Wyrzykowskie­
go, wiec przyjął jednogłośnie.

Następnie przemawiali pp.: ks. Fenl Machay z 
Orawy, który wzywał do popierania Podhalań­
skiej Spółki Wydawniczej i „Gazety Podhalań­
skiej11, ks. Karol Machay z Orawy, który zachę­
cał turystów polskch do odwiedzania Spiżu i O- 
iawy, p. Eugeniusz Stercula z Jabłonki, który 
dziękował społeczeństwu polskiemu, że zajęło się 
swymi braćmi na Górnych Węgrzech, wreszcie p. 
Wojciech Roj, który wskazał, żo lud podhalański 
ud dawien dawna widział i widzi w Orawcach i 
Spiżakaeh swoich najbliższych braci, 

k a tem przewodniczący wiec zamknął.
Po godz 2 w południ oabyłc się w restamacyi 
Karpowicza przyjęcie, wydane przez zakopiań­

skie Koło TsL. Tutaj przemawiał pierwszy pan 
pocztmistrz Sperlagh z Jabłonki (Orawa), wzno­
sząc zdrowie wszystkich działaczy podhalańskich 
i proponując, wśród oklasków, wymianie depeszy 
do dra Bednarskiego, który na wiec przybyć nie 
Jhógł. Dale; przemawiali: proł. Hutlas, rodak z 
Głodówki, W. Roj, F. Gwiżdż, ks. F. Machay, A. 
Sikora z Orawy, St, Wyrzykowski, poeta i redak­
tor „Koryero Warszawskiego11 Zdzisław Dębicki z 
I nrszawy, E. Stercula, dr K. Nitman, dyrektor se- 
minaryum nauczycielskiego ze Stanisławowa, p. 
Kraszewska i i.

Celsm uregulowania nakładu, prc< 
simy o możliwie wcześniejsze nao- 
syłame prenumeraty.

Administracya „N. Feformy“ .

IC H O illiC Jl.
Kraków, 3l lipca

Nufnei telefonu Adm inistracyi „Nowej Refor- 
my jest, jak juz donosiliśmy, 241. Przypominamy 
o tem, gd jź  czytelnicy i interesenci w dalszym 
ciągu w sprawach auministracyjOycn zwracają się 
mylnie pod aaresem Redakcyi.

Mauiiest cesarski ogłoszono wczoraj afiszami na 
, ogccli ulic naszego miasta. Przed afiszami przy­
stają tłumy publiczność i w skupieniu odczytują 
treść pisma monarchy.

Manifestacya w Podgórzu. We środę wieczorem 
z olcazyi ogłoszema manifestu cesarskiego odbyła 
się serenada muzyki wojskowej po ulicach miasta. 
Muzyka odegrała przed gmachem magistratu pod­
górskiego „Hymn państwowy11, poczem burmistrz 
Maryewski przemówił do zebranej tłumnie publicz­
ności. Przy dźwiękach marszów ruszono następnie 
przed starostwo, gdzie z balkonu starostwa prze- 

J starosta, dziękując za lojalność publiczności 
podgórskiej.

Deszcze. Od kilku dn? codziennie mamy silne 
opady. Ogromnie ucierp’ały z powodu ostatnich 
deszczów rozpoczęte żniwa, które musianu prze­
rwać na jakiś czas. Za to jarzyny dojrzewają szyb­
ko, szczególnie zaś ostatnie deszcze sprzyjały ziem­
niakom i kapuście, która rozpanoszyła się na 
grzędach.

Wczoraj znowu 6padł Bilny deszcz przeit połu­
dniem i po południu, poczem wypogodziło się 
niebo.

Wiadomości osobiste. Prof. dr Wincenty Ł c p- 
k o w s k i  powrócił z kilkudniowego urlopu.

Budowa kolektora w aleji Mickiewicza- natrafia 
na znaczne trudności, gdyż w pewnej głębokości 
rowy zalewane są ciągle wodą, tak, że dzień i noc 
pracują specyalne motory nad wypompowywaniem 
wody z dołów. Roboty te doprowadzone zostały 
do wylotu ul. Karmelickiej. Tymczasowo usunięto 
na tej ulicy jeden tor kolei elektrycznej w tem 
miejscu, którędy biegnie kolektor. Tramwaje prze­
jeżdżają po prowizorycznym torze.

Dalszo kopanie kolektora postępuje w kierunku 
Młynówki obok budynku cyrkowego na polach w 
aleji Słowackiego.

Nieuczciwe spekulaeye giełdowe. Jeden z oby­
wateli krakowskich, który wrócił wczoraj z Lon­
dynu pisze nam:

W Ostendzie przerażony zostałem ogłoszonemi 
na wystawach telegramami, jakoby cała armia au 
stryacka została zmobilizowana a koleje zajęte zo­
stały dla przewozu wojska Kiedy wstąpiłem do 
kantoru jednego z banków, aby zmienić banknut 
stukoronowy na franki, dowiedziałem się zaraz, co 
było celem nieprawdziwych i tendencyjnych in- 
fonnacyi telegraficznych. Oto najpierw nie chcia­
no mi wogóle zmienić banknotu austryackiego i 
dopiero kiedy stanowczą zająłem postawę wobec 
tego wyzysku, ofiarowano mi 90 i parę franków 
za 100 koron.

Należy więc nrzestrzedz wszystkich, którzy u- 
dają się za granicę, aby tutaj zaopatrzyli się w 
obce pieniądze.

W  sprawie katastrofy w Tatrach otrzymujemy, 
odnośnie do ostatniej naszej korcspondcncyi z Za­
kopanego, wyjaśnienie, że ś. p. Anna Hackbeiló- 
wna nie była przewodniczką nieszczęśliwej wypra­
wy, jak to stwierdziły protokóły ofieyalne.

Z Opery. W  roli Tnski wystąpiła jako debiutant- 
ka p. Zofia J a r o s i e w i c z o w a .  Wybór par­

tyi nader ryzykowny; wszelako aebiutantka wy­
szła obronną, ręką, gdyż niezawodny talent drama­
tyczny pozwolił jej z rob wydobyć kilka zajmują­
cych momentów. Pod względem wokałnjan nie 
zdołała debiutantka wzbudzić zaufania dla talen­
tu muzycznego, uderza u niej nadto dziwna dys­
proporcja między wspaniałymi warunkami ze­
wnętrznymi, a wątłym i nikłym grosom; poza tem 
głos nie '.npostowany należycie wymaga olbrzy­
miego nakładł: pracy. Biorąc jednak na uwagę 
wszystkie trudności, związane z pierwszym wy 
siępem scenicznjTm, sklasyfikować możemy debiut 
p. oarosiewiczowbj, j‘ako wcale udały.

Wycieczka dziewcząt z Kujaw. We środę wie­
czorem przytyła do Krakowa wycieczka szkoły 
gospodarczej kobiet z Kujaw. Uczestniczki wycie­
czki v. liczbie czterdziestu umieszczono na kwate- 
rze w Tow. emigracyjnem przy ul. Radziwiłłow- 
ski^j. Dziewczęta zostaną w Krakowie przez trzy 
dni. vVczoraj zwiedziły zamek Królewski na Wa­
welu i Muzeum narodowe.

Sprawozdanie o ruchu luunosci m. Krakowa za 
miesiąc maj wykazuje 166 489 mieszkańców. Mał­
żeństw zawarto i06, urodzin było 418, zmarło 348 
osób. Najwięcej zmarło na gruźlicę (60), zapale­
nie płuc (33), płonicę (15), nowotwory (24). Śmier­
telność wedle dzielnic największa była na Kazi­
mierzu, potem na Wesołej, oraz na Piasku i Kle­
pami. Nagiuinńle szerzyła się płonica, gdyż w 
miesiącu maju zapadło na tę chorobę 134, błonica 
(28 wypadków), oraz odra, dur brzuszny i i. Zmian 
w stanie posiadania zaszło 50.

Śmierć dziecka z głodu. Wczoraj po południu 
od strony Mysłowic przyjechała do Krakowa nie­
jaka Marya Sysko, w powrotnej dradze z Amery­
ki. Przybyła ona z 3-letniom dzieckiem, które w 
poczekalni nagle zasłabło i nim wezwano lekarza, 
zmarło. Lekarz kolejowy stwierdził, że śmierć 
dmecka nastąpiła wskutek wycieńczenia i głodu. 
Trupiarka przewiozła ciało dziecka do zakładu 
medycyny sądowej.

Nagła Śmierć. Wczoraj rano na dworcu osobo­
wym w Krakowie zmarła z niewiadomego na razie 
powodu młoda kobieta około 22 lat licząca, która 
przybyła z Nowego Sącza. Zawezwane pogotowie 
ratunkowe stwierdziło śmierć. Zwłoki odwieziono 
do zakładu medycyny sądowej. Nazwiska zmar­
łej dotąc nie stwierdzono z powodu braku jakich­
kolwiek dokumentów

Straszny wypadek w fabryce. W fabryce Peter- 
oeima na Grzegórzkach 23-letni robotnik Stefan 
Kucharski, niusąc roztopione żelazo, potkLął się, 
a część zawartości żelaza bryzła na niego, pa­
rząc strasznie na caiem ciele. Szczególnie poparzo­
ną ma szyję i piersi. Zawezwany ieklrz pogotowia 
stwierdził oparzenie trzeciego stopnia i po opa­
trzeniu przewiózł ofiarę pracy do szpitala św, La 
zarza.

Krwawa walka na bulwarach. Wczoraj po po­
łudniu przyszło do szprzcczki między Pietrem Tam- 
basso, Włochem, a towarzyszami jego, zajętymi 
przy budowie bulwarów nad Wisłą, Jeden z ro­
botników wyjął kastet i zaduł mm kilka ciężkich 
ian Tambassowi, Który padł nieprzytomny na zie­
mię. Lekarz pogotowia opatrzył rannego, a waie- 
cznym jego towarzyszem zajęła się polieya.

Zucnwali kieszonkowcy. W  mieście naszem od 
kilka dni zorganizowane gromadki małoletnich 
kieszonkowców napadają na ulicach na kobiety i 
w specyalnie wypraktykowany Bposób wyrwaw­
szy z rąk torebki, znikają bez śladu w tłumie prze 
chodnlów. Wczoraj znowu do pewnej par^ wsia­
dającej do wozu tramwajowego, przystąpiło trzech 
chłopców i wyrwawszy torebkę zbiegli w ulic 
Dominikańską.

Z kalendarza- W  piątek dnii 31 iipca Ignacego Loy. 
w. i Heleny u .

Wschód słońce dnu. 31 lipca o godzinie 4 minut 08; 
zachód o godz, 7 m* 22 ; dłngośd dnia godzin 15 m. 15.

Opera i operetka lwowska w Krakowie.
W  piątek: (po Ta* pierwszy) nWesoły małżonek11, ope­

retka w 3 aktach.
‘  roboto: „W esoL juołionok“, operer.ka w 3 aktach. 

W  niedzielę: pocołudn n (ceny zniżonej: „FŁoat*; wie­
czór: „Wielka księżna Goi ols tein11.
Repertuar teatru ludowego w Parku krakowskim.

W  piątek: Wojna z oabzmi“ .

B. G A B R Y E L S K A ,  P a ł a c  S p i s k i  
KRAKÓW. Wynajmuje i sprzedaje pierwszo­
rzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmonie 
I pianole za gotów kę lub na spłaty nawet dwu- 
dziestomiesięczne. Instrumenty używane od cen 
najniższych. Wystawa obrazów. Wstęp wolny.

* Z Izby hanalow ej i przem ysłow ej w K rakow ie.
Ogłoszenie dostawy c i k. magazynu żywności 
dla wojska w Krakowie, ogłasza rozprawę oierto- 
wą na dostawę następujących artykułów:

8000 q. mąki żytniej i pszennej, 3000 q. mąki 
pszennej do gotowania, 2200 q. jarzyn (ryż, gry­
sik, pęcak it. d.), 30 q. herbaty, 330 q. kawy, 500 
q. cukru w kostKach, 1100 q. soli, 26.000 q owsa, 
(ewentualnie kukurudzy, jęczmienia, pszenicy, ży­
ta). Oferty należy wnieść natychm iast do c i k. 
lntenaantury I. korpusu w Krakowie, Stradom, 
1 .10.

Wiedeń, 30 Hpca. Prognoza, Galicya zachodnia: Prze­
ważnie pogodnie, niejednostajnie, nieco cieplej, zachodni 
i żywj wiatr.

Berlin, 30 lipca. — (Zamanięcie riełtiy). — Nowy Jo-k
•— , Warszawa krótkie — , Wiedeń krótkie 0G0-00, 

Austryachio noty —*—, Koa; ,skie noty 000'00, Amery­
kańskie noty "— , 3-pro. pruskie konsole —•— , wło­
skie —•— , 4Ua pro. polskie listy zastawne 80'—, Nie­
miecki baiik p„ństwowj 130-—, Austryackie akcye kre­
dytowe 176-75, Berlińskie Towarzystwo nandlowe 139-25. 
Disaonto komandit 170 — , Austryaokie koleje państw, 
T3T— , Lombardy 12-50, Kanada Facflic 160-25, Lasy 
tureckie 135-—, Hoiienlohe —*—, Phuuix 201-— , Uei- 
tenkirehner 164-90, Hamńurg-Ameryka Packetf 103- — , 
Hansa 198"76, Pćluoony Lloyd 89‘40.

Wszystko per Kassa.
B e r l in .  80 lipca, — Austryackie banknoty 00 00, Spiry­

tus 00  00.
Paryż, 80 Hpca. — Renta 3 pro. Oo OO, Mąka 77-25.
Frankfurt, 80 lipca. — Austr. Lrea. 177-—, Koleje pań­

stwowe —■—, Disaonto 170-—, Laura —•—. Usposobie­
nie: poprawiona

De głów, tyie zdań. Ma to  wielkie znaczenie 
w życiu, jalt również w całym szeregu waż­
nych medycznych zagadnień. Lecz w jednym 
punkcie ci wszyscy lekarze zgadzają się na 
jedno: w ocenieniu i zachwalaniu naturalnej
wody gorzkiej „H unyady Janos11 dla każdego 
wieku i płci. W edle orzeczenia tajnego radcy, 
dworu i profesora Dr F. w Heidelbergu nie po­
zostawia woda gorzka „H unyady Janos1* nic 
do życzenia pod względem pewności i łagodno­
ści w  działaniu. W  tysiącznych świadectwach 
znamienitych lekarzy i klinicystów w wszyst-

OfOfjski dia handlu i r a n i ł y
w  K r a k o w ie , S t y n e k  w i & t m y j

wynajmuję w specyalnie na ten cel urzą- Q  ̂  B J  I (Safe ćepositc) do dyskretnego i bezpie-
dzonym, s t a ł ą  opancerzonym, skaibcu : O  w  O  w w Sf\ cznegc przechowywania depozytów pod wła­
snym kluczem. Naljźytość za najem schowka zależy od wielkości i wynosi: rocznie K 30, 50 lub 75, półrocznie 
K 18, 30 lub 45. .bliższych wiadomości udziela Oddział D epozytow y w lokalu parterowym . Telefon Nr 427. m m



Piątek, S I  ijip ca  1914,

E&psifi. wojenny.
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Wiedeń, 81 lipca.
Zwołane na przedpołudnie posiedzenie Nie­

mieckiego Związku Narodowego z powodu u- 
dziafu członków związku w przyjęciu monar­
chy w Schoenbrunie odroczono na godz, 3 po 
południu. W śród burzliwych oklasków przyję­
to rezolucyę przedłożoną przez prezydyum, w 
której związek stwierdza zgodność wszystkich 
obywateli państwa i gotowość ao ofiar dla oj­
czyzny, dla jej czci 1 przyszłości, a kończącą 
się okrzykiem na cześć monarchy.

Ochotnicy.
Wiedeń, 31 lipca.

Prezydent Izby panów ks. Windischgraetz
wystosował do prezydenta ministrów pismo do­
noszące mu, że za zezwoleniem ministerstwa 
obrony krajowej rozpoczyna służbę jako oficer 
ordynansowy i sprawy prezydyum Izby panów 
aż do odwołania oddaje pierwszemu wiceprezy­
dentowi ks. Fiirstenbergowi.

Wiedeń, 31 lipca.
Jedna z korespondenci i donosi, że posłowie 

do Rady państwa: Hummer, dr. Stoelzel, Teu- 
fel, Knirsch i Seidel zgłosili się do ministra o- 
brony krajowej Georgiego, prosząc- o natych­
miastowe powołanie ich do służby.

Ofiary na wojnę.
Wiedeń, 31 lipca.

Przełożeństwo gminy wyznaniowej izraelic- 
kiej wydało odezwę wzywającą do składek dla 
ogólnej akcyi pomocniczej z okazyi wojny. —  
Przełożeństwo ofiarowuje na razie samo 10.000 
kor. zastrzegając sobie dalsze świadczenia.

Wiedeń. W edług nadeszłych tu wiadomości 
ze zmobilizowanych okręgOw terytoryalnych 
Węgier, zgłoszenia się nieczynych żołnierzy do­
konywają się dalej szybko i z niezwykłym za­
pałem. Do koszar przybyli już prawie wszyscy 
rezerwiści. W ydział węgierskiego si^warzysze- 
nia socya.lno-demokratycziiego podjął z kasy 
ubezpieczeń robotników 1 milion koron i wrę­
czył je węigerskicmu piezydentowi ministrów 
z tem przeznaczeniem, by sumy te' ulokował w 
papierach państwowych tak, iżby pańsłwo 
miało poclostatkiem pieniędzy podczas wojny.

Opawa, 31 lipca.
Cały persona! tutejszego głównego urzędu 

pocztowego, urzędnicy, podurzędnicy i służą­
cy  uchwalił' na cały czas trwania wojny po­
święcić 1 proc, swej płacy na wsparcia rodzin 
żołnierzy powołanych pod broń.

Cieplice. Wydział miejski ustanowił 50 łó ­
żek dla rannych i chorych oficerów, a 60 łó ­
żek dla żołnierzy. Równocześnie wydział miej­
ski wzywa wszystkich do składek.

Wyiazd obywateli austryackich.
Londyn. Podczas ostatnich pięciu dni 750 

mieszkających przeważnie w Grinsbey obywa­
teli austro-węgierskich, wyjechało stąd via 
Hamburg do Austryi. Także z Birmingham 
wyjechało wielu austryackich poddanych.

dają obecnie hołd wiceprezydent Izby panów, 
prezydent Izby posłów, posłowie związku nie- 
miecko-narodowego i Zjednoczenia chrześciań- 
sko-społecznego. Mienie i krew za naszego ce­
sarza. mienie i krew za naszą ojczyznę!

Burzliwe oklaski: Niech żyje, przerwały ten 
historyczny hołd.

Cesarz odpowiedział: Do głębi wzruszony
przyjmuję te dow ody wierności, jakie nadcho­
dzą ze wszystkich części monarchii, a dziękuję 
także panu. panie burmistrzu, serdecznie za ten 
hołd.

Burmistrz Weisskirchner: Dziękujemy W . C. 
Mości za tę poważna i cięzirą decyzyę. My, 
Austryacy, pragniemy poświęcić wszystko za 
cześć i sławę naszej ojczyzny.

Cesarz: Myślałem, że w moim wieku dożyję 
tylko łat pokoju, a decyzya z pewnością przy­
szła mi ciężko, lecz z tych ogólnych manife- 
stacyj nabieram przekonania, że decyzya moja 
była słuszna.

Dr Weisskirchner: Niech Bóg chroni W . C. 
Mośó i błogosławi broń naszą!

Następnie przedstawił burmistrz cesarzowi 
prezesa Związku niemiecko-narodowego, dra 
Grossa,, prezydenta Izby posłów, dra Sylwestra, 
i wiceburmistrzów.

Cesarz (do dr Grossa): Bardzo się cieszę, że 
tu panów widzę.

Dr Gross: Czuliśmy się zobowiązani złożyć
W. C. Mości hołd i przyrzeczenie wierności. 
Pragniemy i spodziewamy się, że 1 /. C. Mość 
w najbliższym czasie dożyje wielkiej radości.

Cesarz: Już teraz dożyłem radości, ponie­
waż widzę, że decyzyę moją pochwalają ze­
wsząd.

Dr Gross: W . C. Mość może być przeko­
nana, ze wszystkie ludy monarchii, zwłaszcza 
naród niemiecki, stoją koło W. C. Mości, go­
towe przelać ostatnią kroplę krwi.

Dr Sylwester dał zapewnienie, że w tej cięż­
kiej godzinie zjednoczona ojczyzna stać będzie 
przy monarsze. Monarcha odpowiedział, że ta 
manifestacya specyalnie go cieszy.

Następnie rozmawiał z burmistrzami. W szy­
stkie słowa monarchy .przyjmowano burzliwy­
mi oklaskami. Po cerclu zawołał dr W eiss­
kirchner: J. C. i K. Mość i dostojny następca 
tronu niech żyją! Frenetyczne oklaski i okrzy­
ki na cześć monarchy przeniosły się i na dal­
sze ulice. K iedy monarcha kłaniając się na 
wszystkie strony schodził po stopniach, usta­
wiona na podwórzu zamkowem muzyka ode­
grała hymn cesarski. Wszyscy obecni odkryw­
szy głowy, ten hymn zaintonowali. Na tem za 
kończyła się ta historyczna chwila.

Umatum rosyjskiego Serbii. Suchomlinow miał 
oświadczyć ambasadorowi niemieckiemu, że 
Rosya wobec lego zarządzi natychmiast mobł- 
lizacyę 12 korpusów. Minister zaznaczył, że 
korpusy te wysłanę będą na granicę austrya- 
cką, aby były gotowe na wszelki wypadek.

Dalej oświadczył minister: Chcę być zupełnie 
otwartym i dlatego mogę powiedzieć panu, pa­
nie ambasadorze, że niezwłocznie poczynimy 
także przygotowania do mobilizacji 15 dal­
szych korpusów, które będą djwygowane na 
granicę niemiecką. Powołamy natychmiast re­
zerwistów tych korpusów, aby mobilizacya mo­
gła odbyć się w najkrótszym czasie, wiemy bo­
wiem dobrze, że Rosya potrzebuje na mobili- 
zacyę znacznie więcej czasu niż Niemcy. Mini­
ster zakończył zapewnieniem, że oświadczenie 
jego nie n a ^ y  uważać za pogróżkę, tylko za 
otwarte wynurzenia o  zamiarach Rosyi.

Caia ta wiadomość, pochodzi, ;ak powszech­
nie przypuszczają, od ambasadora rosyjskiego 
w Paryżu, Izwolskiego.

Zarsadscnia wojenne w Królestwie.
Warszawa, 31 lipca.

Załoga w Kaliszu wzmocniona została przez 
pułk piechoty, wysłany z Warszawy.

Kolej kaliska i linie telegraficzne zajęte zo­
stały przez wojsko. Most pograniczny na gra­
nicy" prusko-rosviskiej został podminowany.

kich pięciu częściach świata nietylku znajd u- 
jem twierdzenie tego zdania, ale nadto wy­
chwalanie innych zalet i przymiotów tej naj­
lepszej ze wszystkich naturalnych wód gorz­
kich. Nic dziwnego, że woda gorzka „Hunyady 
Janos" jest niezbędną w dzisiejszej hygienie 
i należy do jej najważniejszych pomocniczych 
leków. 4S32 ?

na pewien czas uchwały Rady ministrów o wa­
runkach nabywania ruchomości przez towa­
rzystwa i kcyjne i w sprawie ograniczenia u- 
działu żydów w  towarzystwach akcyjnych.

Służba telegraficzna.
Kopenhaga. Ze Sztokholmu donoszą, że te­

legramy z Rosyi do Danii nie idą przez Niem­
cy, tylko drogą na Sztokholm. Rząd rosyjski 
zwróeił się do Niemiec z zapytaniem, dlaczego 
władze niemieckie nie orzepuszczają telegra­
mów. Władze niemieckie miały odpowiedzieć, 
że połączenia telegraficzne z monarchią są 
przerwane.

Głosy publiczne.
Mianowanie: P. Jakób Fischer, dentysta i 

przełożony Gremium techników - dentystycz­
nych w Krakowie, przy ul. Grodzkiej 1. 60, 
zamianowany został przez c. k. Sąd krajowy 
w Krakowie, znawcą sądowym dla przemysłu 
dentystyczno-tecunicznego. 6019

Odpowiedzialny redaktor i wydawca

M U n S i  t C n r .O B J i lr .H I .

N a d e s ł a n e .
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 

~ .   redakcyi.)

( Kores p .  R e f o i  m y“ .)
Muszyna, 30 lipca.

Dziś po godzinie trzeem,' rano nieznani i nie 
ujęci dotąd sprawcy usiłowali, jak się zdaje, 
założyć miny pod most na rzece Kryniczance, 
przez którą przechodzi główna li na- kolejowa 
Tarnów— Orłów. Mostu pilnowali dwaj Stróże, 
zaopatrzeni w karabinj7, odznaczeni czarno-żół- 
temi opaskami na ramieniu. Gdy Stróże strzeli­
li, sprawcy zamachu uciekli.

Otwór w kamiennym fundamencie mostu jest 
głęboki na 18 centimetrów, szeroki na 8 ctm. 
technika zaś jego wykucia wskazuje na celo­
wość i obznaj umienie się sprawców z celem 
całej roboty.

Śledztwo jest w toku.

Tajemnicza wycieczka w okolicę fortów.' Dono­
szą nam z Przemyśla: Podczas ciemnej i dżdżystej 
nocy z poniedziałku na wtorek podjechało cicho 
c«o i. eh ludzi na koniach pod jeden fort wojsko­
wy tak bli&ko, że, żołnierz, stojący na posterunku, 
ujrzał ich dopiero tui przed sobą. Składając się 
tedy natychmiast do strzału, zawezwał ich, aby 
stanęli, ale w odpowiedzi na to nieznajomi, zawró­
ciwszy, zaczęli uciekać. Wówczas żołnierz strzelił 
za nimi, alarmując w ten sposób resztę straży, 
która wybiegłszy, dala salwę do niknących już w 
zmrokach nocy, poczem puszczono się w pościg 
za zbiegami. O kilkadziesiąt kroków znaleziono 
zabitego osiodłanego konia i — pomimo przetrzą­
śnięcia zarośli — nikogo więcej. Widocznie je­
ździec, straciwszy kenia, ratował się ucieczką, do­
siadając wRDÓlnie konia któregoś z towarzyszy.

Ta więc tajemnicza przygoda leśna stała się nie­
wątpliwie źródłem pogłoski o aresztowaniu w je­
dnym z fortów dwóch rosyjskich szpiegów-ofice- 
rów, z kłórych jedei miał być przebrany za ofi­
cera, drugi za żandarma austryackiego.

Zarządzenia Francyi i Anglii.
(Telegr. c. k. Biura koresp.)

faryż, 31 lipca.
W obec rozszerzania rozmaitych pogłosek, 

stwierdza ageneya Ilavasa, że nieprawdziwą 
jest wiadomość, jakoby rząd postanowdł po­
wołanie jednej, względnie kilku klas rezerwi­
stów. Rząd ograniczył się do wydania tylko 
tych zarządzeń, które ze względu na okolicz­
ności stały się konieczne dla uirzymania bez­
pieczeństwa i porządku.

Londyn, 31 lipca.
Urzędowo donoszą, że władze wojskowe 

nie wydały żadnych zarządzeń, które by mia­
ły  charakter mobilizacja. W ydane rozkazy są 
wyłącznie zarządzeniami zapobiegawezjuni o 
charakterze defenzjwnym . Takiemiż są także 
i zarządzenia co do marynarki. Żadnej mobi- 
lizacyi nie nakazano.

Paryż. Prokuratorya postanowiła, jak dono­
si Ageneya Havasa, wytoczyć dochodzenia prze­
ciw wydawcy i kierownikowi jednego z dzien­
ników, który wczoraj po południu rozpuścił 
wiadomość o mobilizacyi.

Pixavon
d o  p i e t y g n o i v a n i a  w ł o s ó w

uznany jest na podstawie naukowych nadań
za bezsprzecznie najlepszy środek do 
wzmocnienia skóry na głowie i pobu­

dzenia porostu tclosóic.
Cena za  fla k on , w y  sta t cza ją cy  na k ilk a  m ie­

sięcy , 2 .5  C Ji. 2897 4 10

świadectw pierwszorzędnych pow ag nauko­
wych stwierdza, że jamę ust i zęby pielęgnować 
dziś można racyonalnie jeajoiie tylko T l E- 
NOLAMI (ełiksyr, pasta i proszek), wyrabia­
nymi podług przepisu ara Nanoieona Cybul­
skiego, prof. W szechnicy Jagiellońskiej.

3270.

M e i l t F & I & G Ś Ć  E o l z M y i .

(Telegr. c. k. Biura koresp.)
Amsterdam, 31 lipca. 

Dziennik urzędowy ogłasza oświadczenie, 
że Ilolandya podczas wojny austro-serbskiej 
pozostanie neutralną.

(Tel. c. k. Biura koresp.)
Wiedeń, 31 lipca.

Linia zabezpieczająca naszych wojsk nad 
Driną posuniętą została wśród mniejszych walk 
naprzód, aż ao głównego ramienia tej rzeki. 
Pu naszej stronie zabity byl 1 człowiek, po 
stronie Serbów padło 10 ludzi.

Bandy serbskie daremnie usiłowały zaniepo­
koić miejscowość Bjelina.

(Teł. c. k. Biura koresp.)

lschl, 31 lipca.
W czoraj od godz. 6 rano olbrzymie tłumy 

ludności wypełniły ulice między willą cesar­
ską, a dworcem. Pożegnanie się dzisiejsze lu­
dności z monarchą pozostanie długo w pamię­
ci wszystkich. Tuż przed g. 7 rano zjawił się 
na dworcu arcyksiążę Karol Franciszek Józef, 
który razem z cesarzem stąd wyjechał, a któ­
remu publiczność również zgotowała ogromną 
owacyę.

Cfcbdrz o godz. 6 rano był obecny na mszy 
św. w  kaplicy dworskiej, poczem udał się na 
dworzec, gdzie oczekiwały go różne deputa- 
cye, między temi także liczne oddziały wycho­
wanków zakładów dla sierót, dał oj panie z a- 
rystokracyi i wielu dygnitarzy. W obec burmi­
strza Ischlu, Leitnera, powiedział cesarz, iż ża­
łuje, że musi 6wój pobyt przerwać. Na uwagę 
burmistrza, że cała ludność z tego powodu 
głęboko ubolewa, odpowiedział cesarz bardzo 
poważnie, że tak być musiało. Po rozmowie z 
burmistrzem zwrócił się ctsarz do proboszcza 
nadwornego, ks. Stadlera, i prosił go, aby 
gorliwie się modlił. Proboszcz odpowiedział, 
że z pewnością to uczyni. Następnie cesarz 
rozmawiał z innemi osobistościami, jakoteż z 
paniam z arystokracyi, które ze łzami w o- 
oczach żegnały monarchę. O g. 7 min. 10, 
Wśróu burzliwych owacyj ludności, ruszył po­
ciąg, w którym jechał cesarz z następcą tro­
nu.

Przemowa cesarza do korpusu 
oficerskiego.

Linz, 31 lipca.
Cesarz do zgromadzonego na dworcu korpu­

su oficerskiego, na czele którego zjawił się ar­
cyksiążę Józef Ferdynand, wygłosił następują­
cą przemowę: Ucieszyłem się. że mogę oglądać 
tu panów. Na pożegnanie w tej poważnej go- 
dzini powiem tylko parę słów: że liczę na do­
brego ducha wytrwałości i waleczności mojej 
armii.

Na powitanie monarchy na dworcu zjawił się 
także namiestnik bar Handel.

Powitanie cesarza w Schoenbrunnie.
Wiedeń, 31 lipca.

Na przj jęcie cesarza i następcy tronu zja­
wiły się wszystkie wiedeńskie stowarzyszenia 
weteranów, dalej korporacye, stiaż pożarna i 
korpusy chłopców, dzieci szkolne, studenci 
szkół kadeckich i służba tramwajowa korpora- 
tywnie W szystkie towarzystwa niosły swoje 
chorągwie. Na dworcu znajdowali się między 
innymi były  prezydent ministrów, bar. Beck, 
żona namiestnika Dolnej Austryi, bar. Biener- 
thowa, kilka dam z arystokracyi. Na trybunie 
przed zamkiem widać było wielką liczbę ary­
stokratów, międzj- nimi hr. Lanckorońskiego, 
hrabinę Berchtoldową, ministra spraw wewnę­
trznych Heinolda, ministra kolei Forstera, mi­
nistra rolnictwa Zenkera. Po przeciwnej stro­
nie stali członkowie ciała dyplomatycznego.

Powóz zajechał przed zamek sehoenbruński 
i zatrzjonał się przed schodami. Cesarz i na­
stępca tronu wysiedli, a wtedy wśród ogólnej 
ciszy zaorał głos burmistrz Weiskirchner i 
rzekł: Wasza Cesarska i Królewska Mość ze­
chce przj7jąć pełne czci powitanie stolicy i re- 
zjrdencyi miasta Wiednia. Raportuję, że wczo­
raj wieczór przed ratuszem zgromadzili się we­
terani m. Wiednia, a z nimi setki tysięcy W ie­
deńczyków i Wiedenek, by odnowić przysięgę 
wierności dla cesarza i państwa. Z nimi skła­

Eren do zębów.

Mobtlizaieya Heig£i
(Tek-gr. „N ow ej R eform y 1.)

Bruksela, 31 lipca.
Przygotowania wojskowe są w pełnym to..u.

Załoga Leodyum wzmocniona została kilku 
pułkami piechoty. Do Brukseli przyoyła cała 
dywizya konnicy.

Woda d i  vMaâ fiesiacye wofgase.
(Telegr.. c. k. Biura koresp.)

Czemiowce. Urządzona wczoraj wieczór 
przez tutejsze obywatelstwo manifestacya za 
wojną, przy udziale olbrzymiej masy ludności, 
wypadła imponująco. Obywatele wszystkich 
narodowości i wyznań, wraz z kobietami i 
dziećmi, wypełnili wszystkie place i ulice. Po­
chód ruszył o g. 8 wiecz. Rada miatsa odbyła 
uroczyste posiedzenie. Burmistrz dr Weissel- 
berger, odczytał manifest cesarza, poczem 
zgromadzona przed ratuszom publiczność ufor­
mowała się do ogromnego pochodu, niosąc po­
chodnie i chorągwie o barwach austryackich, 
niemieckich i włoskich. Towarzyszyła nmzj7ka 
wojskowa. Przed gmachem rządu krajowego 
burmistrz złożył wyrazy lojalności Rady mia­
sta, poczem prezydent rządu krajowgo, lir. 
Merann, wygłosił z balkonu przemówienie, w 
lctórem wezwał, aby spokojnie, bez trwogi, a 
zarazem silnie stać u boku monarchy jako 
zgodny i nie do pokonania lud. Prezydent kra­
ju zakończył przemówienie okrzykiem na cześć 
cesarza. Publiczność, odkrywszy głowy, od­
śpiewała hymn państwowy, poczem wśród o- 
krzyków na cześć Niemiec i "Włoch i śpiewu 
pieśni niemieckich i włoskich, udał się pochód 
przed pomnik .„A ustrya". Tu wiceburmistrz, 
Barleon, dr Popovici,- posłowie: dr Halip, dr 
Kwiatkowski i dr Strauclier wygłosili przemó­
wienia patiyotyczne. Manifestacje tru a łydopó- 
źnej nocy. Rada miasta uchwaliła ofiarować 
1000 K na Czerwony IvrzjTż i 1000 K na rodzi­
ny żołnierzy bukowińskich.

Lw ów , 81 lipca.
(W AT.) W czoraj wieczorem odbyła się- fu 

dcmonstracya ukraińska. Ukraińcy zebrali się 
na ulicy Kurkowej, skąd wśród śpiewów i przy 
dźwiękach muzyki udali się w pochodzie przez 
główne ulice miasta, wznosząc okrzyki: Precz 
z Rosyą! Demonstrowano także przeciw Pola­
kom. (!) Demonstranci wśród okrzyków: 
„Niech żyje w ojna!“  udali się następnie pod 
konsulat pruski, gdzie orkiestra odegrała hymn 
państwowy i „Szczc ne wmarła Ukraina". De­
monstranci udali się następnie przed komendę 
korpuśną i namiestnictwo.

Salcburg, 31 lipca.
Marszałek kraju, prałat Winkler, wystoso­

wał do kancelaryi gabinetowej telegram z w y­
razami hołdu i zapewnieniem lojalności i wier­
ności ludności.

Ordynaryat arcybiskupi zarządził z powodu 
stanu wojennego z Serbia codzienne publiczne 
modły.

Rada miasta poczyniła wszelkie zarządzenia 
dla udpowiedniej aprowizacja miasta.

Praga, 31 lipca.
Z szeregu miast donoszą o wielkich manife­

stacjach  patryotycznych.
Tryest, 31 lipca.

Także wczoraj wieczorem ponowdły się ma­
nifestacje patryotyezne, przyczem wznoszono 
oirrzyki na cześć Austryi, Niemiec i W łoch.

Dentysta M. FISCHth
powrócił —  przyjmuje oć godz. 8— 12 —  2— 5. 

Andrzeja Potockiego 2.Major Tan tosie w Gdessie.
(Teiegr. „N. Ref.11)

Saloniki, 31 lipca.
W  niedzielę wieczorem przybył na dworzec 

tutejszy jakiś serbski oficer z żoną. Oficer za­
mieszkał w jednym z tutejszych hoteli, zamel­
dowawszy się, jako major B u j a k  w i c  z. W  
poniedziałek oficer ten wyjechał z Saloniki do 
Odessy.

Osoby wiarj’godne, które poprzednio znałjr 
owego oficera i. w  czasie poojdu w Salomee z 
nim rozmawiaty, oświadczają, że jest nim ma­
jor Tankosicz, którego aresztowania domagała 
się Austrya wt swojej nocie, wręczonej w ubie­
głym tygodniu Serbii. W  odpowiedzi zaś rząlu 
serbskiego dnia. 25 b. m. w puniccie 7 znajdo­
wało się następujące oświadczenie: „Rząd kró­
lewski wieczorem tego samego dnia, w  którym 
otrzymał notę, zarządził aresztowanie majora 
W ojisława (Woj*) Tankosicza“ .

ideał dla pań— to piękne zabarwienie 
skóry, matowa i arystokratyczna cera, 
u oznaka prawdziwej piękności. Ani 

zmarszczek, 'ani wyprysków, 
... sni zaczerwienienia, lecz na- 
,? skórek zdrowy i czysty, to są 

wyniki osiągnięte przez skom­
l i  . -  blnowane użycie Crbne Simon. 

Poi/dre i Satcn Simon. Żądai! 
prawdziwych wyrobów. 184 ?

AUTOMOBILEM 
ro SZCZAWNICY,

Od dma 21 lipca b. r. Kursować będą od ka­
żdego pociągu w Starym Sącza dc Szczawnicy 
dwa autobusy (Daiinlery). Zgłoszenia pwyjmuje 
Spółka automobilowa w S zczaw n icy. 5762 6 12

Desercya z armii serbskiej.
(Teł. c. k. Biura koresp.)

Sofia, 31 lipca.
W edług doniesienia dzienników w obszarze 

granicznym zjawia się wielu dezerterów serb­
skich. Do miejscowości granicznej Kula przy­
było wczoraj IGO dezerterów serbskich z kara­
binami. Stawili się oni u władz bułgarskich.

powrócił do Krakowa 6022 2 4 
i ordynuje przy ulicy Straszewskiego kr 26.

znajdu;e się obecnie w demu

Mobilizacya Rosyi Teiefanta i leiegraflczae

o h iM i J im J Reformy"
z dnia 31 lipca.

Lwów. Ks. arcybiskupi: Teodorowicz i Eil- 
czewski powrócili do Lwowa.

Ischl. Ks. Leopold bawarski z ks. Gisellą i 
synami odjechał do Monachium.

Przeciw lichwie żywnościowej.
Y/łedeń. Burmistrz, dr Weisskiiehner zagro­

ził handlarzom środków spożywczych ustano­
wieniem cen przjrmusowych, jeżeli niesłychane 
podwjrższanie cen nie ustanie. Równocześnie 
magistrat wzywa gospodynie, a^eby nie za- 
kupowały zbytecznych zapasów.

Konferencye ministrów.
Paryż. Minister spraw zagranicznych, Y Uda­

ni, wczoraj o g  10 wiecz. odbył z kilku mini­
strami konferencjrę, poczem udał się do pre- 
zydenta Poincarego.

Czasowe wstrzymanie ograniczeń.
Petersburg. Car Mikołaj polecił wstrzymanie

(Telegr. „N. Reformy11.)

Frankfurt, 31 lipca.
„Frankf. Ztg.“  donosi w nadzwyczajnym do­

datku, że usiłowania co do zlokalizowania w oj­
ny austro-serbskiej natrafiają na trudności z 
powodu mobilizacja rosyjskiej, która, jak dono­
si „Frankf. Ztg.11 jest faktem dokonanym.

W iadomość o mobilizacyi w Rosja pochodzi, 
zdaniem „Franki. Ztg.“  ze źródła wiarygodne­
go. Dziennik przj’tacza nawet nazwy korpusów, 
w których zarządzono mobilizacyę.

Akwizgran, 31 lipca.
Bawiący na kuracyi w okolicy Akwizgranu 

oficerowie rezerwowi rosyjscy otrzymali tele­
graficzne powołania, wzywające ich do powro­
tu do kraju.

Wynurzenia Sucfiomlinowa.
Paryż, 31 lipca.

„F igaro" ogłasza senzacyjną rozmowę, j ką 
rosyjski minister wojny Sucliomlinow miał z 
ambasadorem niemieckiir w Petersburgu. Roz­
mowa ta odbyła się nazajutrz po wręczeniu ul-

W i e d e ń s k i  S a u k  Z w i ą z k o w y
• te Przyjmuje u k la d k ! na 
o • a rachunek bieżący i na
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N r 3111

2 0 0  b o ^ o n
ofiaruję, kio w uczciwy sposób do­
pomoże mi do ' ryrohienia posady 
do zarządu dóbr, ewentualnie innej. 
Posiadam wyższe wykształcenie i 
mogę złoży<5 kaucyę. Zgłoszenia: 
pod 1000 poste restante K aaków . 

5986 1 3

W o l n a  p o s a d * a  
z a r a z  d o  o b j ę c i a
dla uanienki poważnej, piszącej bie­
g le  na maszynie, um: 'jącei bucha! 
teryę i korespondencyę handlowa, 
Zgłoszenia z podaniem dotychcza­
sowego zajęcia i odpisami świa­
dectw pod „ Okazicielowi legity.na- 
tsyl Nr 4383‘ poste rest. Kraków.

5990 1 2

Koneypni
mader rutynowany, z pięcioletnią 
praktyką, poszukuje posady na pro- 
wincyi. Zgłoszenia z podaniem wa­
runków pod , ,K o n c y p i e n t “ , 
iY I ś n łc z ,  koło Bochni. 5997 1 3

Manipulanta
luń manipulantki biurowej, piszącej 

ttakże na maszynie, poszukuje zaraz 
notaryusz w Liszkach. 6998 1 3

Rutynowany masażysta
Łand. medycyny, przyjmuje zgło­
szenia. — J. S. poste restante 
K ra u cw  5. 5814 l 3

Poszukuje si§
c e l e m  k u o n a ,  d o m u  z ogro­
dem, w okolicy podmiejskiej 
Ki akowa. Wkład gotówką ko­
ło 6000 K. Zgłoszenia: O k a *  
z i c i e l  l e g i t y m a c j i  k o l e j o ­
w e j  N r  1 6 7 2 6  poste restante 
K r a k ó w *  esos i  a

J ę zy k i:

A n g i e l & M  
F r a n c u s k i  

^enlecU i t. tf,
Początki, Konwersacya, Gramatyka, 
Korespondencya, Literatura. Lekcje 
osobne i zbiorowe 597/ 2 O

A s i ^ n  S c h e o l
ul. Szew ska 17, teł. 22331.

crtósialws
j a i i o  n a p ć j

soki owocowe bez albo- 
ho!a poleca

l a n E l i i
Kraków Floryańska 49,

5664 5 O

Wszelkie
o g n f s  s z t u c z n e

wyrabia 5841 5 14 
F abryka M. B S ądrzykow skiego
w Przegorzołach, p. Zwierzyniec.

Jioncypienł
z nkończoną roczną praktyką 
sądową i z kilkomiesięczną 
adwokacką, poszukuje posady 
na prowiLcyi od 15 sierpnia 
b. r. —  Zgłoszenia przyjmuje 
adw. Dr Leon Millet dla M. S. 
w Gorlicach 5933 2 3

1 IbreflD
wyciągi fortep. i pojed. utwory z 
najn. oper i operetek, na fortep., 
skrzypce i inne insti. M apy wOj- 
st r M‘. i ą u tn s io b ilo w e . P rze ­
w o d n ik i. Zarnale. Bibl. dla tea­
trów amat. i t p. poleca 5758 6 6

f i W a  Polska w faaw ie,
S ła w k o w sk a  3 Hotel Saski).

Na sierpień
w okolicy górskiej nad Rabą, przyj­
mę panienkę lnb ucznia. La żąda­
nie udzieli pomocy w nauce i kon- 
wersacyi w obcych językach słu­
chaczka filozofii. Zgłuszenia listo­
wne pci ,,Opieka" przyjmuje 
Adm „N. Reformy". 5914

H J U t i C J l o
P w p a l  O f f t p y  

Dra Wandy Kuczkowskiej
pokoje słoneczne, z utrzyma­
niem, od 6 koron. Zniżki dla 
rodzin Opieka nad dziećmi

5888 2 5

P i e i ę p i i a r & a
zajmie się chętnie 
bą. Czarna Wieś, 
skiego li 11, II p

chorą oso- 
nl. Konar- 

5260 12 O

P o k r  |
jeden lub dwa, dla przeiezdnj ch 
•l” b na stałe. UL Długa 1. 9. 
Cholewiczowa. 5220 16 o

pftździer-
, W : Z a f e o j s ą s i g m
do wydzierżawienia od 1 T>ftźt 
nika 1914

; pierwszorzędny pensyonat
w znakcmitem, sfouecznem położe­
niu, o 44 pokojach, 5 dwum«ffo- 
wyro og 'dem. — Sezony zimowe 
w Zakopanem oywają znacznie ren- 
towniejsze od letnich. Oferry nad­

sy ła ć: Zakopane, M. Mon&t. Kra­
pów ki 50. 438- - g

P o sz u k u ję  k o n ie c z n ie
jakiegokolwiek zajęcia, gdyż 
od roku znaleść me mogę. —  
Mai skończony uniwersytet 
i chlubne referencye. Łaska­
we zgłoszenia pod .-Z a ję c ie  
123 * przyjmuje Administra- 
cya rN. Reformy". 5893 6 o

pomocnika f chłopca do prak­
tyki poszukuje zaraz pod korzy- 
stnemi warunkami zakrad fryzyer- 
ski Edwarda Wcisło w Kalwaryi 
Żebrz. — Praktykanci choć trochę 
w tym zawodzie obznajomieni mają 
pierwszeństwo. 5969 2 2

O s @ ^ a
z maturą seminaryalną, z prak­
tyką biurową, władająca ję­
zykiem polskim i niemieckim, 
szuka zajęcia. Zgłoszenia pod 
X . X . przyjmuje Administra­
c ja  „N. Reformy11. 5970 4 o

Akaęfem ik
udziela lekcyj, przygotowuje 
do egzaminów wstępnych i po­
prawczych z wszystkich klas 
gimDaz., pod przystępne!" wa­
runkami. Przyjmie również 
guwernerkę. S, T., Kraków, 
ulica Topolowa 10, u p. Pio­
trowicz. 5590 6 o

Młody,
z n;

uczciwy człowiek, 
z najlepszemi polecenia­

mi z zamożnych domów, po­
szukuje miejsca portyera, nad­
zorcy lub kelnera, za skro- 
mnem wynagrodzeniem. Zgło­
szenia przyjmuje Admiuistra- 
cya rNowej Reformy11 pod 
„ 3 r .  L  6 9 " .  5966 3 O

N O W a  f i  £  7  O  h  M  a

* v * -r-- * V - ; .u

PtęKne sre&ro stołka
ora* nieużywane urządzenie trzech pokoi, dywan, maszyna do szycia 
i świecznik kryształ iwy — jaku rzadka okazy a — są do sprzedania

w  H a l i  L i c y t a c y j n e !  -  -  P a ł a c  S ^ l s U f .
6020 1 3

Piątek  31 L ipca  1 91 5

M A R M U R Y  i G R A N I T Y
wszelkiego rodzaju wykonuje solidnie i tanio

p m s h  m ii. i l e k i m m m m  f u m  w m ów  m i l o m
S T E R N B E R G  i  W J C M T

K ra k ó w , D a jw ir  1 4 . ..................... -  -  -  T e le fo n  21&0.
5659 10 10

U e a e ń
potrzebny do nauki w c u ­
kierni W. Nowaka
W  k l o c k u ! .  5967 3 8

Najpierwszej jakości winogro- 
■ "  na siołowe, niedoścignionej 
piękności i dobroci, albo najlepsze 
brzoskwinie 6 kg. 4 kor. Jabłka, 
gruszki, śliwki, melony cukrowe, 
pomidory za 2 K, wysyła J. Muller, 
właściciel winnic, Kiskunhalas.

5975 3 10

O k a s y a !
Garnitur męski, antyk, gdański: 
biurko, biblioteka, kanapa, 2 krze­
sła i zegar — 2 szafeczki małe, 
szafa mi hon. na bibliot. — fotel 
biurowy, garnitur salon., antyk ma­
hoń., biurko empire, antyk — lich­
tarze, dywany perskie, obrazy Do­
browolskiego, Sozańsk:ego. Tomkie­
wicza, llicza i t. p — Kolegium 
Pijarów, nl Pijarska 2, I p. 16 
dizwi. — Od 11 — 1 i od 4—6.

5557 8 8

i m iiii
m Lwowie

p rzyjm uje w każdym  
czasie zdolnych a g e n ­
t ó w  I a g e n t k i  do
rozsprzedażv dzieł na 
raty. 163 28 o

E. 2547/13. 5992

Z m i a n a  i o Ł a l u .

UM f ó f c t o  dehoraryjny 
-.'ancszka Urbańua

w Krakowie
dotąd Zw »rzyniecka 1. 20, zostanie 
z dniem 1 sierpnA przeniesiony na

ul. Zwlerzyniecku 1. 8.
Zakład został znacznie powiększo­
ny i nowoczesnym wymaganiom 

odpowiednio urządzony. Dziękując 
.za dotychczasowe poparcie, polecam 

>ie P. T. Publiczności i nadal ła 
skawym względom. 5940 1 10

d e s e r o w e  i  k u c h e n c e  

n a j l e p s z e j  j a k o ś c i

iest wyłącznie do nabycia

im
fra k ó w , MnłyRyneK

Edykt licytacyjny.
D - ,ia  11 s i e r p n i a  1 0 1 4  r .

o godz. 9 %  przed poł. odbę­
dzie się w podpisanym Sądzie, 
w biurze Nr 18, licytacja real­
ności lwh. 16 ks. gr. Szczyrk 
(fabryka waty wraz z urzą­
dzeniem maszynowem).

Realność powyższa oszaco­
wana jesi na 23 671 K

Najniższa oferta wynosi 
12.010 K.

C k. Sąd pow iatow y, O d d ział IV.
Biała, dnia 26 lipca 1914.

Żaden artykuł toaletowy nie 
może rywalizować pud wzglę 
dem skutku i dohroci z Anti 
lentilią Środek ten, otrzymany 
z odśweżających subsiancyj, 

usuwa w krótkim czasie 
piegi, plamy wątrobiane, na 
daje twarzy świetną białość, 
— świeżość i delikatność. —

Cena 4 R. 3491 14 o

J M O T 1K
K r a k ó w ,  S u k i e n n i c e  2 0 . 
L w w v .  S y k s t n s k a  2 5 .

Dr Tytus O rzan ow skl
adwokat w Krzeszowicach, Iposzu- 
kuje rutynowanego solicytatora. Po­
sada zaraz do objęcia. Akademicy 
mają pierwszeństwo. — Oferty nie- 
nwzględnione pozostaną bez odpo­
wiedzi. 5911 2 2

D Y R E K C Y 4

i O s
w  M y ś l e n i c a c h

uchwałą z dnia 28 lipca 1914 r. z powodu woiennych sy- 
tuacyj przewidując raptowne wycofywanie wkł idek oszczę­
dności, przedłużyła dotychczasowy termin wypowiadania 

tychże aż do odwołania, a mianowicie:
orzy wkładce od 200 K do 500 —  15 dni

od 500 K do 1000 —  30 dni
od 1000 R  do 2000 —  60 dni
od 2000 K do 4000 —  90 dni
od 4000 K wzwyż —  120 dni

Myślenice, 28 . pca  1914.

Pow iatow a Kasa O sz cz ę d iiu śsi w M yśtonicach,

6993

Prezes zastępca: 
A d e l m a n n .

N a j s iln i e j s z a  s z c z a w a  z i e s n n o - ż e l a z i s t a .  
W o d y  silnie r a d i n c z y n n e .  - - - -
Kąpiele mineralne najobfitsze w kwas węglowy. Kąpiele bo­
rowinowe, hydropatyczne, poprzdowe i słoneczne. Znako­
mita górska stacya klimatyczna. — Mleko, żentyca. ■
Stacya kulei, poczta i telegraf w miejscu. —
WyDorny skutek leczniczy, w chorobach

nerwowych i t. p. — Akobiecych
Prospekty
opła tn ie .

I t. p. -  
z a d a r  mo —

Sezon od 15 naaja 
do końca w rzer "a. - -
- - L ek a rz zakładow y: 

Sr Łndwik DobcssyńskL...............
W I sezonie tańsze mieszkania, w Iii mieszkania i kąpiele 

o 30% . Wszystkie wille odnowiono i na nowo umeblowano, za­
prowadzono kanalizację spławną, wodociąg:, oraz elektr. oświetl. 

- Dwit nowe resiauracye i pensyonat pod nowym zarsąlem. 
Ceny oardzo niskie. 4301 10 10 Ceny bardzo niskie.

!J. k Dyrekcra kolei państwowych w Krakow.e

% E o i E M i i i

Rolnicze
5530 U  15 ofiaruje najtaniej

P Ł U G

maszyny, nasiona, nawozy, 
wapnej węgiel etc. • -  .  - -

DOM K O M ISC W O -R O L N IC ZY  
Stel. Konopki w Krakowie.Tel.1055.

Wista
Stacya klimatyczna. Najpiękniejsze położenie w Beskidach 
n stóp Baraniej Góry na Śląsku austr. Miejscowość otoczona 
ze wszystkich stron górami. Przepiękne wycieczki do źródeł 
i wodospadów Wisły Najodpowiedniejsza miejscowość dla 

szukających wypoczynku. Hydropatya.
R o t r l - P e n s i& n  „ P i a s t " ,  p e n s y r n a t  H e le n y  W i ś n i e w ­
s k i e j ,  p e n s y o n a t  W i t o f d a  W i ś n i e w s k i e g o  mają jeszcze 
do wynajęcia pokoje z calodziennem utrzymaniem od 6 K 

5988 na lipiec, sierpień, wrzesień. l  8

Poczta, telegraf, telefon na miejscu. Stacya kolejowa Ustroń

Zakład artystyczny 
kamieniarski i budo­

wlany

Józefa Kuleszy
naprzeciw cmenta­
rza w Krakowie, po­
siada wielki wybór 
gotowych pomników 
zpiasKowca, granitu 
i marmuru. Podej­

muje się wykonania grobowcow w 
miejscu i na prowiucyi. Telef, 1359 

5668 18 0

Z3mer. dyrebłor ksiąg hipote- 
“  cznycli. były rządowy geometra, 
z praktyką kasową, poszukuje po­
sady kasyera w większych aobracn. 
Łaskawe zgłoszenia pod R. P. poste 
rest. Snrochów. 5973 2 3

L. 308? 6995

S C o n it y r s ,
Z  powodu formalnej usterki zaszłej ogłoszeniu kon 

kursu z dnia 3 lipca 1914 r., 1. 2673, Wydział powiatowy 
z mocy uchwały Rady powiatowej z 24 lipca 1914 rozpi­
suje ponowny konkurs na posadę K o n t L o io r a  K a s y  W y -  
t ^ i a k i  p o w i a t o w e g o  i  K i e r o w m a a  B i u r a  p o ś r e d n i ­
c t w a  p r a c y .

Do posad tych przywiązane są następujące pobory: 
Płaca roczua 2400 K, dodatek stałej służby 480 K 

i prawo do 6 pięcioleci po 10%  stałej płacy. — Nadto do 
posaa tych przywiązane są prawa do emerytury wedle norm 
obowiązującego statutu emerytalnego 

Kandydaci winni wykazać się:
1) Obywatelstwem austryackiem;
2) Ukończonym 24, a nirprzekroczonym 40 rokiem życia;
3) Ukończeniem przynajmniej 6 klasy szkoły średniej;
4) Świadectwem egzaminu z rachunkowości państwowej;
5) Świadectwem nienagannego życia;
6) wiadectwem zdrowia;
7) Jednoroczną praktyką przy Magistracie, Wydziale po- 

wiaLOwyną Wydziale krajowym lub Instytueyi finansowej, 
względnie w Biurze pośrednictwa pracy.

Podania wnosić należy do d n ia  7  s i e r p n i a  b .  r .  
do Wydz.ału powiatowego w Nowym Targu.

Podania dotychczas wniesione zatrzymuje się.
W y d z i a ł  p o w i a t o w y  w  N o w y m  T a r g u ,

dnia 27 lipca 1914.
Sekretarz:

F c s z k o w s b ! .
Prezes:

D r  C h r a m i e c .

ffliden —  Hotel Continental
Dom powszechnie znany II. P r a M r a s s e  7. Dom powszechnie znany
Najlepsze i najpiękn e^ze położenie naprzeciw Ringstrasse. Saia dla 
konwersacji, oraz korespondencji. Winda osobowa Słynna restauracya 
ze wspaniałym ogrodem. C odzień  w ie c z ó r  k o n ce r t. Schow-ki depo­
zytowe. 3 6ta:ye telefoniczne. — Automobil hotelowy na dworcach. — 

Ceny umiarkowane. 4894 8 11

12-20

ważnego od 

Odjazd z Krakowa:
w nocy (osob.) NT 1' do Podwoloczysk. Folą-

435, 4 o

trodróu nożna lobio splacai u 
S .  Z - S  H N A

w Krabowi* przy ulicy Fioryańskie, I. 3i
dostawcy Związku c. k. urzędni­
ków państw., wszelkie jubilerskie 
przedmioty srebrne i złote oraz wszel­
kiego rodzaju zegary i zegarki z naj­
sławniejszych fai ryk, z 5-ietilią gwa­
rancją, po n a d e r  u is k U h  c e ­
n a c h ,  a mianowicie: zegarek praw­
dziwy Koskopf Patent z ł 1S  k e r . ,  
sreorny Omega za 2 4  k o r . ,  Z e­
garek złoty za 1 8  k o r . ,  Łańcu­
szek złoty 14-karatowy za 9  k o r . ,  
Łańcuszek srebrny za 1 k o r . ,  jako- 
też 14-karat, złote pierścionki i kol­
czyki po 3  k o r .  4351 LO 0

czenia: do Nowego Sącza Kiyniey.
12 48 w nocy (posp.) Nr 8 do Wiednia. Połączenia 

do Opawy.
8T4 w nocy (posp.) NT 7 do Czerniowiec. Połączenia: 

do Szczucina, Tarnobrzega.
3-55 w nocy (posp.) NT 10 dc Wiednia Połączenie: 

do Warszawy.
4-20 w nocy (oaob.j Nr 31 do Oświęcima.
5-20 w nocy (osob.) Nr 20 Jo Y iedn.a. Połączenie: 

do Wrocławia.
6-40 r. (posp.) Nr 3 do Podwołoczysk, Stanisławowa 

i Ickan
6-52 rano (posp.) NT 2 do Wiednia. Połączenie do 

Wrocławia.
710 rano (oseb.) Nr 101 (od 15 cze- wca do 30 wrze­

śnia w‘ .) do Zakopanego i Rabki.
7-50 r. (o»ob.) Nr 15 do Podwołoczysk (po łącze.ile do

Sz zucina, Rozwadowa itd.
6-10  ̂ (osob.) Nr 411 do WieliozkL
Ł ab r. (osob.) N’ r 6211 do Kocmyrzowa i Mogiły. 
8'46 r. (posp.) Nr 203 (od 16 maja do 1 października

w l.) do Podw ołoczysk. P oleczenie do Szczucina.
9*30 rano (osob.) Nr 41 do Nowego Zagórza. Połą­

czenie: dc Y adowic.
9-30 rano (osob.) Nr 18 do Wiednia Połączenie: do 

Gliwic.
10'2o rano (osob.) Nr 43 (od 15 czerwca do 30 wrze­

śnia w ł) do ZakoDanego Rabki.
10 45 i. (oseb.) Nr 13 do Podwołoczysk i Ick-a. Połą- 

cs;enia: do Nowego Sącza, (Krynicy od 1 maja 
do 30 września wł.l. Orłowa, Tarnobrzega Jasła. 

115 pop. (o=ob.) Nr 33 do Suchej i Oswlęcima.
1 80 pi p. (miesz.) NT 46 L do WieliozkL 
1-42 pop. (osob.) Nr 6213 do Kocmyrzowa, t Mogiły. 
1-42 pop (o.-ob.) Nr 48 B (od l  maja do_ 31 wrze- 

śnfa co niedziele i święta) do Trzebini.
1-57 pop. (osob.) Nr 14 do Wieunia.
2*40 pop. (pesp.) s '  11 An

W iccławia.
5-40 pop. (pospieszny) Nr 5 do Lwowa Połączenia: 

do Szczucina, Nowego Sącza.
2-48 pop. (osob.) Nr 44 B j)d 1 m_ja do 30 w rześnia 

crlziennie) do Trzebini, Połączenie: do Gliwic.
8-1)0 pop (osob.) Nr 25 do Tarnowa. Polączt ia: do 

Szczucina, Stróż, Jasła, Nowego Sącza, (Orłowa 
on 15 czerwaa do 30 września).

3 25 pop., (osob.) Nr 49 do Suchej, (od ló  czerwca 
do 30 września) do Zakopanego, Nowego Sącza, 
Stróż. Połączenia: od 15 czerwca do Chyrowa, 
Przemyśla, Stryja.

6-40 pop. (osob.) Nr 27 do R-eszowa Połączenia: do 
Stróż, Nowego Sącza, Jasła. Od 15 czerwca do 
Chyrowa Przemyśla, Sambora, Drohobycz? 
Stryja, StaniLlawowa

6-00 wie,, . (osob) Nr 116 do Oświęcima.
6 45 wieci. (osob.) NT 16 do Wiedria. Połączenia:

do Warszawy, Petersburga. Wrocławia.
6-66 wiec*, (miesz.) Nr 61 V do Torno- a.
7-40 wiecz, (tniesz.) Nr 463 do WieliozkL
7 45 wiecz (posp.) Nr 204 (od 14 maja do 29 wrze­

śnia) do Karlsnadu.
7-65 wiecz. (osob.) Nr 45 do Nowego Zagórza. Połą­

czenie do Oświęcima.
8*00 wieoz. (osob.) Nr 6215 do Kocmyrzowa,
8*13 riecŁ  (posp.) Nr 1 do ickan, Bnaarjsztn, Kon­

stancy!. Połączenie: do Cbyrowa.
9-00 wiec*, (osob.) Nr 17 do Pidwołoczyss:: Połącze­

nie: do Wieliczki
10-15 w nocy (posp.) Ir 4 do Wiednia. Połączenia: 

do Warszawy, Wrocławia.
10-35 w nocy (posp.) Nr 104 do Wiednia.
LO-65 w nocy (osob.) Nr 19 dr Lwowa. Połączenia: do 

Wielicski, Jasła, Dynowa 
11*55 w nocy (osob) Nr 47 d„ Nowego Sącza. Połą­

czenia: do Oświęcima, Żywca

NT 6 do Wreunia. Połączenie do

maja 1914.
Przyjazd do Krakowa: 

12-40 w nocy (posp.) Czcrniowieo. Połącze-

Wiednia. Połąccnie

Nr 8 
me z Bukaresztu.

3 07 w nocy (posp ) NT 7 
z Karlsbadu.

3-30 w nocy (osob.) Nr 12 z Podwcłoozysk. Połączę, 
nie z Odessy. (Krynicy od 1 maja do 30 wrze- 
śn:a).

4*52 w nooy (osob) Nr 20 ze Lwowa Połączenia: od Sta­
nisławowa Stojanowa Stryja, Chyrowa, Sambora.

5-30 w nocy (posp.) NT 103 z Wiednia.
5 55 w nocy (osoh.) NT 48 Z Nowego Zagórza przez

Suchę. Połączenia: z Gorlic. Orłowa, Zakopanego.
6-00 rano (posp.) Nr 3 z Wiednia. Połączenia z Ber­

na, Berlina i Wrocławia przez Bogumin.
6-32 rano (posp.) Nr 2 z ackan. Połączenia: z Kon­

stantynopola Drzez Konstancę.
7-20 rano (oseb.) ST 15 z Oświęcima.
7‘ 2D rano (osob.) Nr 412 ■ WieliozkL
7'35 rano (osob.) Nr 6212 z Kocmyrzowa i Mogiły.
7-55 —»no (osob.) Nr 32 z Oświęcima przez PudgTze- 

Płaszów.
815 r. (osoo.) Nr 118 vod 1 czerwca do 30 września 

wł.) z Tamoy.a. Połączenia z Nowego Sącza, 
Jasła, Stróż. Od 15 czerwca ze Sambora, No­
wego Zagórza.

8 40 ram (posp.) Nr 2u3 (od 16 maja do 1 paździer­
nika wi.j z Karlsbadu. Połączenia: z Pragi, 
Ołomuńca.

8 42 rano (osob.) Nr 18 i  Podwołoczysk. Połączenia: 
z Kijowa, Odensy

9-05 rano (osob.) Ni 41 z Granicy. Połączenie z War­
szawy.

9.35 rano (osub.) Nr 13 z Wiednia. Połączenia: z Oło­
muńca, Berna, Bielska, Berlina.

11-20 przed poł. (miesz.) Nr 462 z WieliozkL
11-55 przed poł, >sc .) Nr 39 z Wiednia. Połączenia: 

z Ołomuńca, Opawy.
12-58 pop. (osob.) NT 6214 z Kocmyrzowa i Mogiły.

1-10 pop. (osob) Nr 114 (od 1 czerwca do 30 '  rze-
śnia co niedziele, czwartki i święta) z Tarnowa. 
Połączenie z Nowego Sącza.

1-25 pop. (osob.) Nr 14 ze Lwowa. (Krynicy od 1 
maja do 30 września w ! ), Nowego Sącza, Stróż.

205 pop. (Osob.) Nr 44 z Jasła przez Suchę. Połą­
czenia: z Orłowa, Krynicy (od 1 maja do 30 
września), Zakopanego Od 15 czerwce se Sta­
nisławowa, Chyl iwa.

2-20 pop. (posp.) NT 6 ze Lwowa.
2-33 pop. (poop.) Nr 6 z Wiednia. Połączenia: z Oło­

muńca Opawy.
3-35 pop. (osob,) Nr 414 z Wieliczki.
4-45 pop. (osob.) Nr 26 z Oświęcima, Skawiny.
4-51 pop. (osob.) NT 27 z Brzecławy (Lundenburga).
5-50 pop. (osob.) Nr 116 (od 1 czerwca do 30 wize- 

śma wł.) z Tamowa. Połączema: (z Orłowa 
i Kryn.cy od 15 czerwca do 30 września) ze 
Starego i Nowego Sąaza, Jasła,

6-1 i wieoz. (m ięt*) Nr 464 ? V l«liozk),
h-25 wiusz. (osob.) Nr 16 i  Podwołoosyik
6 53 wiecz. (osob.) Nr 42 od Stanisławowa, Stryia,

Orłowa (od 15 czerwca do 30 września), Biel­
ska, Wadowic.

7*10 wiecu (oaob.) Nr 5216 s Kocmyrzowa,
7-30 wiecz. (posp.) Nr 904 (od 14 maja do 2y wrze­

śnia) z Fodw jłuczysk. Policzenie z Kijowa,
8-10 wiesz (pusp.) Nr 1 z Wiednia. Połączenie 

z Karlsbadu.
8-23 wiecz. (posp.) NT 102 (od 35 czerwca do 30 

września wł.) z Gakonauego i Rabki.
8-50 wiecz. (osob.] Nr *7 B (od 1 maja do 3C wrze­

śnia co niedz.ii le i święta) ud Trzebini.
6-10 wiecu (osób.) Nr 34 a Oo więoima.
9-24 wiecz. (ptsp.) NT 4 z Podwotoczysk.
9-45 wiecz. (&=ob.) Nr 19 z Wiednia. Połączenie

z Krrlsbadu.
10*24 w nocy lOMb.) Nr 24 ■ Rzoazowa.
11*05 w nooy (osooj Nr 46 z N. Sąoza przoz Suokg.
11-38 w nocy (posp.) Nr 9 z Wiednia, Połączenie 

z Karlsbadu.

F o t o g r a f i c z n e
krajowe i zagraniczne najsłynniejszych 
firm. ńparaty projekcyjne. Cennik gratis.

WARSZAWSKI SKŁAD
przyborów fotograficznych.

u l. S z e w s k a , L .  2.
Telefon 1428, 5071 10 0

Pizytoy

P u  yiząilj 

f t f i s r y

Mądry Polak d o  szkodzie?
Pam ięta jm y:

że przed udzieleniem iredytu, żyro- 
waniem weksla, przea powierzeniem 
kaucyi, przed oddaniem dzierżawy, 
kierownictwa lnb zastępstwa, przed 
zawarciem jakiejkolwiek ważniej­
szej transakcyi winniśmy się zwra­
cać z zapytaniem do Pierwszego 
galicyjskiego biura informacyjnego 
llśerÓRha W eiss i Ska, K ra­
k ów , G rob le  8, istniejącego od 
1887 roku 5281 30 30

z a le s z c z y c L ie
kosz 5-kg. doDorowych 1 sorta E. 4 
kosz 5-kg, kompolow. II sorta K 3 

wysyła

O w o s s r z ń a  E&ra-om d

P I o f i r  B e r e f u l c k i
Lwów, ulica Fańska 11.

Wysyła wszelkie owoce i jarzynę 
po najtańszych cenach dziennych. 

5555 10 10

lh i i
otrzymają osoby każdego stanu 
(także panie), na 4—6%, także bez 
poręczycieli, na spłaty miesięczne 
po 4 korony. — „Biadał1 Esccmpte- 
Bureau, Budapest, VIII., Rńkóczi 
ut. 71. 5886 6 10

Inteligentno odotua
z doskonałą konwersacją nie­
miecką i francuską, poszukuje 
posady jako nauczycielka, wy­
chowawczyni lub towarzyszka. 
Przyjmie również zarząd do­
mu lub pensyonatu. K. P. 2& 
poste rest. Kraków. 5323 8 o

Po najwyższych cenach
kupuje używane ubrania mę­
skie i damskie, M. Software,
Kraków, ul. Józefa 1. Ksiftka 
wystarczy. 4541 28 20

Walka z gruźlicą!
Stowarzyszenie galicyjskich drukarzy we Lwowie wy­

dało seryę, składającą się z 10 sztuk, pjęknie kolorowanych 
huculskich kart widokowych pendzla znanego artysty-malarza 
I. T r u s z a :  (Wodospad Prutu, Chłopiec huculski, Kapliwiec, 
Dziecko huculskie, Widok z Duka, Kamień Dobosza, Huculi 
trębici, W idok z Ja inny) i D. O la ń  s k i e g o  (Dom zdrowia 
drukarzy w Mikuliczynie, Cerkiew w Mikuliczynie).

Cena jednej seryi tylko

1  k o r & n g d
Przy odbiorze większej ilości odpowiedni rabat.
Czysty dochód ze sprzedaży przeznaczony na sanato- 

ryum piersiowo chorych drukarzy w Mikuliczynie.
Zamówienia i pieniądze uprasza się posyłać pod adre­

sem sekretarza Stowarzyszenia: ’ 5873 4 o
P. Buniak, Lwów, ul. Skrzyńskiego 14, 210.

(Galicya. Austrya).

P o d r ó b  d o  krajo m  
P ó łn o c y  I P o łu d n ie
parowcem „ T H A L I f t *  A tsliyackiep Lloyda.

IX. „Trzecia poóróz do krajów północnych: Do Spiiz- 
beigu i wiecznych lodów“ od 3 da 30 sierpnia. — Z Amster­
damu do Przylądka północnego, aż do granicy wiecznego lodu do 
SpitzDergn, potem z powrotem przez Tromso (gdzie można obser­
wować zaćmienie słońca) i  t. d. do Amsterdamu. — Cena jazdy 
wraz z utrzymaniem od 660 K.

X. „Podróże do kąpiel11 od I Uo 28 września. — Amsterdam, 
Cowes (Wyspa Wight). Bayonna (Biarritz), Aro r Bay (Santiago). 
Lizbona, Kadyi (Seviila), Tanger, Gibtalta-, Maiaga (Granada), 
Algier, Tunis, Malta, Kortu, Kotor, Bnsi (Gruta), Brioni, Tiyest. — 
Cena jazdy wiaz z utrzymariem ud 590 K.

XI. „Do Dalmacji, Albanii, Sycylii i Tunisu11 od 3 do- 
19 października. — Tryes Spalato (Salona), Grnż (Gra,osa), Du- 
razzo, Yalona, Mossjna (Taormina), Palermo, Tunis iKarthago), 
Malta, Syrakuzy, Korfu Kotor, Tryest. Cena jazdy wraz z utrzy­
maniem. począwszy od 390 K.

Wycieczki w okolicę urządza Thos. Cook & Son, Wiedeń. 
Prosp rkty osobne zadarmo. W yjaśnień udziela w Krakowie: K Uott- 
liet Rynek główny 17; we Lwowie: Miejskie biuro c. k. anstr. 
kGei państw., nl. Jagiellońska 3. 5469 3 3

r L e a l n f r i e
w Bronowicach Małych NT 78, okła­
dająca się ze starego doinu dre­
wnianego, stodoły, drewutni, ogrońa 
owocowego i kawałka gruntu w ob­
szarze około 1000 sążni przy głó­
wnym gościńcu, wewn .Tz wsi po­
łożona. nie obdlużona, do sprzeda­
nia. Wiadom ,ść na miejsco n wis 
ściciela pod N. 78. 5943

S p lO lU
utrzymująca pracą rąk wła­
snych dwoje nieuleczalnie cho­
rych dzieci, pros: gorąco lito­
ściwych ludzi o pomoc. Ł a­
skawe datki przyjmuje AdrUi- 
nistracya „N Reformy11 pod 
W. P. lub podaje adres.

2697 26 0

Wynajmują auiumaMs
w każdej porze, po cenach 
przystępnych. —  Zgłoszenia: 
Rudolf Wanicki, Kraków, Smc- 
letisk 31. Austro-Daimler. Tel. 
Nr 107. 5607 11 0

Teatr Amatorshi.
Jedne aktówki Ludwika 

Stasiaka: Ostatni —  Zdzie- 
ciniały

m n»
Bochni. 3873 ii o

Starowina —  Nad Ko­
łyską. W y s y ła  „ S t e l la "  w

Wszelka bielizna
wykonuje się tanio i starannie, 
Kraków, Stradom 8, I p.

3520 32 o

UiodB Zlldtzy tlŻ tJńysiŁtoS!
Piękną cerę można mieć przy użyciu K r e m u  V e -  
niSS usuwającego P I E G I ,  plamy, opaleniznę i liszaje, 
oraz P u d r u  V e n n s  <ila pań, nieszkodliwego, sub­
telnie i delikatnie przylegającego do twarzy. Poleca 
laboratoryum S I .  G ó r s K i e g o  w  W a r s z a w i e .  
Główny skład w Drogueryi Magistrów tarmacyi J. HA- 

NAKA i Sp.. v  w, Szewska 5.
Krem Venus ś sło ik i K K'

f* 1 1 »
lor Venus pudełeozko ń 40 h 
0 h. 5471 4 10

gościec, po-trzał (ischhs) i 
łamania poleca się uśmierza­
jące nacieranie, od wi-An lat 
cgrumni' rozpowszechnione, 
przez wielu lekarzy ordyno­
wane i przez z nkoinho :ci 
uznane L łntm enlum  Gaul- 
b łek -iascom poiiitum  z pra­
wnie i ire.eiir i .n»ue marką 

ochronną

j e r j 3 L “
chemika dra Juli isza Fran- 
zo.-a, aptekarza w Tarnopolu. 
( ena bakonu 80 nai, — 11 
flak- nów K 9 60, nie licząc 
c,.akowan.a i franko. aysiące 
listów dziękcz nnych do prze­
glądnięcia. Dwa razy dzien­
nie wysyłka pocztowa. — 
Do nabycia we wszystkich 
aptekach i drogoeryach, albo 
j< śli gdzie niema, wprost 
w fabryce Dra Jułlussa 
Franzrsa w Tarnopola 
Nr 140. 21 2u 0

Z diukami Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. Rząaca drukarni L . K . Górski.


